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OC DL ŁODZI -UCHWALON 
Komisja Budżetowa przyjęła wniosek o 

___ n·e 1 m·1·ona z. la ezrobotnyc m. Łodzi 
Korespond. ,,Hasła" donosi z Warszawy: 

Sejmowa komisja budżetowa przystąpi~ 
la na dzisiejszem posiedzeniu do obrad 
nad preliminarzem budżetowym Minister
stwa Przemysłu i Handlu. 

Referent pos. Kaczanowski (PPS) za
uważa, że po latach optymizmu następuje 
nagle załamanie się życia gospodarczego. 

Liczba bezrobotnych stale wzrasta, 
przemysł węglow)': niema dobrej konjun
łc.tury. 

Przemysł tkacki, hutnictwo, przemysł 
przetwórczy metalowy, budowlany_ znaidu
ią się w ciężkim położeniu. 

Przyczyn tego złego nie należy szu
lrać wyłącznie w światowej konjunkturze, 
a w niezorganizowanym - zdaniem refe
renta - rynku wewnętrznym i w ~m u
'Stroj u pie11ięt::nym. 

Zmiany~ które referent proponuje w pre
liminarzu, zostały już uzgodnione nietyl
ko z mmistrem Przemy „m i Handlu, ale i 
~ ministrem Skarbu. 

Po referacie posła Kac-tanowskiego 
,ininister Przemysłu i Handlu Kwiatkowski 
zapowiedział, że oświadczenie swoje w 
~prawach zasadniczych złoży po prze
mówi~niach wszystkich posł-Ow. · 

Poseł Zaleski (kl. Nar.) nie zgadza się 
t polityką rządową, obliczoną na konsu
menta a polegającą na stałej inwestycji 
rządowej w dziedzinie regulacji cen na ar
tykuły pierwszej potrzeby i uzależniają
cą : życie gospodarcze od czynników rzą
dowych. W ten sposób sfera wolnego dzia
łania obywateli staje się coraz węższa. 
Dobrobyt w dziedzinie pr.odukcji maleje, 
czego dowodem jest wyprzedaż polskich 
warsztatów pracy w obce ręce. 

Poseł Krzyżanowski (B.B.) zapytuje 
~inistra o wysokość zadłużenia z tytułu 
kupna na raty okrętów. 

Poseł Rozmaryn (koło żyd.) omawia 
politykę..p~p.ieraraia syndykatów, które ma
ją rację bytu, gdy odgrywają one rolę u
lepszonej organizacji 1 przyczyniają się do 
pótanienia produkc;:. U nas jednak tych 
dobrych stron niema. Syndykaty nie wy
wiązują się nawet ze swoich zobowiązań 
eks~ortowych. 

Pópeł ,RoguS:zci;.ak (NPR) prosi,o s~e
teg wyja5pi~ń co do różnych pozycyj bud
żetowych i krytykuje politykę rządową w 
dziedzinie gospodarczej i handlowej. 

Poseł Sanojca polemizuje z posłem Za-
&@! =- n= 

Przemysłowcy łódzcy 
u p. premjera Bartla 

WARSZAWA 21, 1. Pan premjer Bar
le'l przyjął dziś o godz. 11-ej rano delega
cję przemysłu łódzkiego w osobach pp. 
Biedermana i Laurysiewicza. - • . 

Pan premj er Bartel zaznaczył, iż rząd 
bardzo interesu-je się kwestją kryzysu 
w Łodzi i w najbliższJł11 jµż czasie wyda 
szereg ZM"ad~zych zrumądzeń zapobie.ga-
j ą.cych kryzysowi. · 

Nowy rząd 
w Portugalji 

LIZBONA1 21.1. Nowy gabinet został 
nkonstytuow2ny, stanowisko prezesa ra
!ly ministrów objął gen. Domingos Oli
-vei.ra, roilni.S>trt'm spra.w zagrankznych 
~~~~·- ,~Ą~· ~ 

' . 
leskim dowodząc, że ilość oszczędności w 
instytucjach jest znacznie większa niż była 
przed majem 1926 r. Dbając o kapitał, 
rząd nie zaniedbuje pracy i nietylko nie o
graniczył, uprawnień 'tobotniczych, ale 
przeciwnie rozwinął je. · 

Na południowem posiedzeniu sejmowej 
komisji budżetowej przystąpiono do gło
sowania nad projektem ustawy o dodat
kowych kredytaszh w okresie od 1 IV: 1929 
do 31 III 1930 r. 

Przed porządkiem dz-iennym zabrał 
głos poseł Rataj, który prosił referenta po
sła Krzyżanowskiego o rozbicie sumy 2 
i pół miljona zł. z funduszu dyspozycyjne
go M. S. Wewn. na dwie części na przesz~ 
łość i przyszłość. Pos. Krzyżanowski za
proponował pos. Ratajowi, aby złożył od
powiedni wniosek. Pozatem referent zaz
naczył, że do projektu zgłoszono tylko je
den wniosek rządu o przyznanie 1 miljona 
złotych na zwalczanie bezrobocia w mieście 

Łodzi. Wniosek ten referent popiera. 
Przy pozycji 2 i pół milj. złotych na 

fundusz dyspozycyjny M. S. Wewn. były 
2 wnioski, jeden posła Korneckieg-0 o 
skreślenie 2 miljonów i posła Rataja o 
skreślenie 1 miljona 550 tys. zł. Pos. Ra-. 
taj motywował swój Wl)iOsek. 

W głosowaniu odrzucono wniosek po
sła Korneckiego a przyjęto wniosek posła 
Rataja. 

Przyj~to dalej wniosek rządowy G 
!!l!~~~~~!!!!!!!!~~!!l!!!!!!!i!!!!i!~~~~!!!!!@l!!!l!l!i!~!!!!!!!~~~!!!!!!!!!!!!!~!!!!!'!!!!!!!!l!!!!!!l!!~!!!!I!!!!!!!!'!!~ przyznarJe 1 miljona złotych na zwalczanie 

Znowu Bomby w teatrze 
na przedstawieniu „Cyjankali" 

bezrobocia w mieście Lodzi. Pozatem cały 
projekt ustawy przyjęto w li i Ili czytaniu, 
powierzając referat na plenum posłowi 
i~rzyżanowskiemu. 

Po krótkiej przerwie komisja przystą· 
W dniu wczorajszym w teatrze Miej-, gazem łzawiącym. piła do głosowania nad budżetem Min. 

skim w Łodzi na p1zeds awieniu „Cyjan- W teatrze zapanowała panika. Wyznań Religijnych i O. P., a po pi:zegło-
kali" znowu doszło do dt!monstracyj ł 1 Mimo i:silnycl;- poszukiwań 0prawców sowaniu btłdżetu przystąpiła G!o dalszych 

Podobnie jak i pierwszym razem niez- m ~ wykryto. obrad n,_ąd budżetem Min. Przemysłu i Han-
nani sprawcy rzucili ampułkę, napełnioną , . dlu. , ' 

Krwawe egzekU.c·e w 
Pierwszy w dyskusji nad budżetem 

R e e /Min Przemysłu i Handlu zabrał głos pos. 

OSJ I Dąbski ~Str. Chłop;.c;kie), który mówił Q 

uj ern.nym charakterze działalności w na
szym przemyśle, zarzucaj ą.c przemysłow· Kilka osób rozstrzelanych 

MOSKWA 21, 1. Z wyroku G. P. U. 
rozstrzelano w Moskwie urzędników kan
celarji kredytowej komisarjatu ludowego 
skarbu, Manuilskiego, Szławocznikowa, 
Antonowa i Jeremiejewa, oskarżonych o 
kontrrewolucję. 

Nowo-Andrijiwd, w okręgu lziumskim, roz
strzelano włościanina Czahowca za doko
nanie 10 podpaleń budynków miejscowych 
komunistów. We wsi Werhunci, w okręgu 
Ługa:lskim grupa właścian wtargnęła w 
nocy do budynku sowietu, wywlekła 
wszystkich pracowników z łóżek i obiła 
ich, zaznaczając, iż robi to za prowadzenie 
akcji zbożowej. G. P. U. aresztowało 15 
sprawców napadu. W Mikołajewie roz
strzelano 5 włościan, którzy podCZilS de
monstracji bezbożników we wsi Pisky 
podburzyli włościan, aby napadli na bez

oom sJme:rstwo, groszoróbstwo i używa
nie. 

Następnie proomawiał pos. Szydłow
ski (Piiast), który mówił o podllliesieniu 
sit produkcji polskiej i zaznaczał, ż.e or· 
pnizacja wewnętrzna naszego przemy. 
słu może służyć za wzór przemysłowi an.
gielsk!iemu. 

Dłuższe przemówienie wygłosił Pall. 
minister przemysłu i handlu inż. Kwiat
kowski. Zobrau..ował on sytuację gospo
.darczą, zazn.oozając iż w II połowie 1929 
na całym świecie nastąpiło pogorszenia 
konj U111ktu:ralne. Minister kolejno omó
wił poszczególne etapy sytuacji, zatny

RYGA 21, 1. Prasa sowiecka w dal
szym ciągu notuje wypadki krwawych 
egzekucji G. P. U. na Ukraine sowieckiej. 
W Humaniu rozstrzelano włościanina Ko
żuchara, który zabił swoją żonę za to, że 
wstąpiła do partji komunistycznej. Przed 
zabójstwem Kożuchar mówił znajomym 
włościanom, iż nie zniesie u siebie w domu 
poplecznik~ wł?-dzy, sowieckie i. ~ e wsi 

bożników. i pobili ich. 
.„ 

Ministrowie p d opieką połicj·i 
' mał się dłużej nad sprawą traktatów 

handlowych, nad zagadnieniami rolnictwa 
i t. d. Co sdę tyczy najbLiższych miesięcy", 
oraz horoskopów na najbliższą przysz
ło~ć - to pod względem płynności pie
niądza, udostępnienia i potanienia kredr· 
tu rysyje się od kilku tygodni pe-wna 
poprawa. Niepomyślnie przedstawiaj.ę się 
rynki zbożowe, ale niebawem - zapo
wiada minister - nastąpi poprawa i na 
tym odcinku. Staramy się ożywić rynek 
wewnętrzny. 

Zakonspirowany przyjazd delegacji 
niemieckiej do Berlin~ 

BERLIN 21, l. Delegacja niemiecka na 
konferencję ~haską powróciła dziś wczes
nym rankiem do Berlina. Wóz sypialny, 
wiozący delegację, przyłączony został w 
Kolonji do innego pociągu tak, że człon
kowie delegacji wysiedli na innym dwor-

cu, niż ·przewidywano. Oczekiwali ich 
dwaj członkowie urzędu spraw zagranicz
nych. Dworzec strzeżony był przez silne 
pogotowie policyjne. Do żadnych incyden
tów nie doszło. (PAT)_ 

. Motywy wyroku w sprawie 

arcybiskupa Kowalskiego 
z9stały ogłoszone przez sąd na 54 arkuszach 

• pisma maszynowego 
WARSZAWA'~ 21.1. (tel. wł.) P. sę- Zawierają o:p.e uzasadnienie na 54 stro

dzi.a Gacek i.mieiiem sądu apelacyjnego nach pisma maszynowego. 
oglpsił motywy wyroku, skazującego „ar Kowalski pr.zebywa oo. wolności za 
cybiskupa" marjawicltiego, Józefa Jana kaucją tysiąca zł. do czasu uprawomoc-
Marję Kowalskiego. nienia wyroku. 
. , Kowalski jest ską.za:ny za czyny nie- Obrońcy oskarżonego w ciągU 2 tygo-
mo'ralne· oo. 4 lata więzienia, zastępują- dni mają prawo założyć skargę kasacyj-
cego dom poprawy. Karę tę złagodzono ną do Sądu Najwyższego. . 
mu na mocy arnnestji do 2 lat i 8 miesię- Termin ten płynie OO. dnia dzisieJsze~ 
ey więz,ienia. go, może być pr~z sąd ze względu na 

Moty~ wyroku są bardzo obszerne. obfitość materjału przedfażony. 

' 

G<>dz.ffia 1 w nocy - posiedzenie trwa. 
•• 

Nowy poseł estoński 
w Warszawie 

WARSZAWA, 21.1. Dnia 21 stycznia 
o godlz.in~e 1-ej po poł. p. Karol Tofer, po~ 
seł Nadzwyczajny i minister pełnomoc
ny Estonji, złożył P. Prezydentowi Rze.. 
czypospolitej swe listy uwierzytelniają.
ce na uroczystej au<ljencji na Zamku 
Królewskim 

PrŻy audjencji byli obecni: Pa.n wi
ceminister Spraw Zagranieznych A. Wy
socki, Szef Kancelarji Cywilnej p. Lisie
wicz, Szef Gabinetu Wojskowego płk. 
Głogowski oraz członkowie Domu Cywil· 
neg<> i Wojskowego Pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej. 

· Przy wręczaniu listów uwjerzytelnia
j ących poseł Estonji wygłosił dłuższe 
przemówienie, na które odpowiedział P. 
~~.ent.. . ~l.PATl „. 

• 



:"Str. 2 _,HASŁO" z dnia 22 stycznia 1930 roku. Nr. 22 

o f er n ji morskiej • c o 
5-ciu wielkie 

Przemówienia 
rnocars w w L~ndynie 

króla angielskiego i Tardieu 
LONDYN, 21.1. Dziś w południe w Przemówienie swe król zakończył na- reprezentujecie, lecz również całej ludz-

galerji Królewskiej Izby Lordów odbyło stępnjącemi słowami: „Wszystkie narody kości. Wierzę mocno, że wyniki konfe
się uroczyste otwarcie konferencji mor- posiadają różne plany, wymagające spe- rencji doprowadzą do natychmiastowego 
skre.j. Kilka minut po godzinie 11-ej cjalnego zbadania. Jeżeli jednak każdy z zmniej~enia wielkich ciężarów zbrojeń, 
wszystkie mi~jS<!a były już zajęte łącznie nich jest równie zdecydowany poczynić jakie obecnie przygniatają narody świa

brojeniowa będzie mogła w sposób jesz· 
coo bardziej sizerc.ki omówić ten proble
mat W tej nadziei będę śledził obrady pa· 
nów z jaknajwiększą uwagą. 

z miejscami z.arezerwowanemi dla mę- pewne ofiary, jako rodzaj kontrybucji ta, jak również ułatwią przyszłą pracę LONDYN 21, 1. Przemawiając na po• 
żów stanu, innych wybitnych osobistoś- na rzecz wspólnego dobra, to jestem pew przygotowawczej komisji rozbrojenio- siedzeniu inauguracyjnem konferencji 
ci, rzeczoznawców, delegatów oraz 360 ny, że obrady przyniosą wielką i trwałą wej Ligi Narodów oraz przyśpieszą czas, morskiej Tardieu oświadczył, że umożli
dziennikarzy. korzyść nietylko krajom, ·które panowie w którym powszechna konferencja roz- wienie sukcesu wysiłkom, czynionym na 

Otwierając konferencję, król wygło- rnr Ne+waMtt sawwws ;wa-- *'**ii! a ••ffi'3SMWW drodze ograniczenia zbrojeń morskich jesi 
sił przemówienie, w którem zaznaczył na 

1 
k rzeczą bardzo trudną. 

wstępie, że z uczuciem szczerego zado- Rozw:ązan1·e par amentu 1·apon' s 1·ego Niema matematycznej formuły, któ· . 
wolenia przybył na konferencję, aby po- .i raby określała potrzeby każdego mocar-
witać deleg~tów 5-ciu głównych mo- TOKJO, 21.1. Parlament został roz- miast po otwarciu dzisiejszej sesji, aże- stwa w dziedzinie zbrojeń, wobec tego po-
carstw morskich, którzy zbierają. się w trzeba każdego państwa przedstawia się 
Celu elim;mowam·a przykrych nastęstw WJ, • azan.. Y .• To posunięcie cesarza, .przy- by w ten sposób umożliwić rządowi znale- . k . kt. d h 

~ h · · k , · ł , Obec · b 1 t Ja o pewna propozycja, ora w uc u o-
nl.epot·,.,.,ebneJ· 1· destrukcyJ'neJ· konlruren- sp1eszaJące. wybor. y powszec n,e, me by. - zierue w1ę szoscr g osow. rne a sou . . . k 

4
"' '~ p d · k , , 'ad t · t S . gólnego porozumiema, Ja i ożywia konfe-

CJ·1· w dzi'edzI'm'e zbroJ'en' morski'ch. ło wcale mespodz.1anką. rzew1 ywa.no, ze ną w1ę szosc pos1 a s ronmc wo e1yu- . . ł ś d · t h k · kt' · t ł' t' · rencję, może stac się w przysz o ci po sta-
N . b ł . . h fl t któ h parlament będzie rozwiązany na yc - aii, ore Jes g owną par Ją opozycyJną. ó . 

ie y o to wrną ic o , z ryc 0 wą r wnowag1. 
wszystkie reprezentowane narody były d e • k • • Musimy, wychodząc z założenia tycl: 
dumne jeżeli konlrnrencja w dziedzinie Na rew1z1ą onstytuC'1) potrzeb - mówił dalej Tardieu, - stwier-
zbrojeń .IYliPrskich oparta na rzekomych • fi dzić, iż są one rezultatem położenia ge· 
koniecznościach polityki doprowadz.ła dt toczą SiP dalsze narady ograficznego danego państwa, jego Wa· 
wytworzenia uczucia braku bezpieczef1- ~ l runków ekonomicznych, morskich, kolonjal· 
stwa pomiędzy narodami, a nawet do ry- \Viceprzewodniczący poseł Czapiński, względów formalnych n.ie mógł przedło- nych, politycznych i obronnych. 
~yka wojny. otwierając posiedzenie, powitał pre:resa żyć. s'Ye&:o proj_ektu. O~cn~e zapowi-;<l~ Biorąc za podstawę te potrzeby, mu. 

Od wielkiej wojny wsrzystkie narody komisji prof. Makowskiego, który powró ~z:.ies1erue Pl'OJekt~ ~spolme z Chrzesci- simy znaleźć średnią, opartą na uczciwości 
postanowiły, że mężowie stanu powinni cił już do zdrowia, lecz nie czuł się jesz- Ja~ką Demok::acJą .i ~ubem N. P. ~· i szczerości, która pozwoli na ograniczani~ 
użyć swej sztuki, czyniąc wszystko co cze na siłach, by przewodniczyć. ProJekt ten,_ posredn; nnęctzy p~·o~zycJą ciężarów, przytłaczających ludzkość nowo-
możliwe w tym celu, ażeby zapobiec po- Zkolei przydzielono posłowi Komar- B. B., a lewicy, będZie mogł stac Silę sub- czesną 
wtórzeniu się tej nieszczęsnej olbrzymiej ruckiemu (Kl. Narod.) .referat w spra- stratem dla komisji i przy dobrej woli · . . . 
tragedji. wie rewizji art. 25 Konstytucji. dzieło rewizji Konstytucji będ~e mogło Pa~t ~1 g.1 Narodów i Pakt Kelloga prze, 

Jedną z najważniejszych kolumn gma- W dalszej debacie ge.r:era~nej P.ierw- być dokonane. twarzaJą JUZ potrzeby absolutne w potrz7· 
thu pokoju była zgoda co do ograniczenia ez~ zabrał ~łos p~seł Kiernik ą~iast~. Poseł Lechnicltl <B. B.) odpiera 7.a- by wzgl_ędne. Dla. sprawy yowodzema 
sił morskich i zredukowania ich do roz- twierdząc, ze znuana KonstytucJi rue rzut, jakoby klub B. B. chciał obniżyć wspommani:g~ dzieła Franc1a przynosi 
mia.rów potrzebnych dla bezpieczeństwa może prowadzić do zniwecz~ni~ parla- autorytet Sejmu i zapytuje czy dotych- swą dobrą 1 silną wolę. (PAT) 
narodów. Król wierzy, iż delegaci oży- me~tar~zmu, czego d~patruJe się ~n .w czasowe Sejmy stanęły na wysokości swe LONDYN 21, 1. Po przemówieniu przed. 
wien.i są jednomyślną intencją pracowa- p~0Jekc1~ ~· B., leaz Jego uzdi:oWien:a. go zadania, o czem bezstronnie będzie stawiciela Stanów Zjednoczonych Stimso
nia nie w jakimkolwiek wyłącznie nacjo- Niewątph~e parlamentaryzm ,m:ał obJ~ można sądzić dopiero w przyszłości. na i przedstawiciela Japonji pierwsze po
nalisty<JZnym celu, lecz w szlachetnem wy chor~bliwe,, ale d~~t~go vi:łasrue na~ezy ł.:jasz Sejm, jeżeli młatwi zmianę Kon- siedzenie konferencji morskiej zamknięto o 
dążeniu i z postanowieniem usunięcia go lec~yc, a me ~b;1J~· Mow~ anahzu- stytucji, będzie mógł odzyskać autorytet godz. 3 min. 30. (PAT) 
Ta.z na zawsze tej szczeaólnej 1przeszko- Je -proJekt B. B. i widzi w obozie rządo- w narodlzie. ' 
dy na drodze do postępu,

0 

opartego na cy- wym rozbieżność poglądów na ~westję: Po p'~zemówieniu posła Lechnicldego 
wilizacji i ładzie. kontroli parlamentu ~~ rzą~em. I apelu- drskusJę P!Zez:wano. Następne P<>:Si~ 

je do B. B. o uzgodmeme celo w i zasad, me odbędz.ie się w sobotę o godzinie 10 „ do których dąży w p:rojekcie. 

1

m. 30 rano. Do głosu zapisanych jest 
W'ypadek Węgrzyna W dalszym cią.gu swego przemówie- jeszcze 15 mówców. .(PAT), 

nia poseł Kiernik oświadcza, że Piast ze 
Aorespoud. „Hasła" donosi z Warszawy: e-. 

HM ew• W'* 

Na wczorajszem przedstawieniu sztu
ki Miła.szewskiego „Bal w obłokach" w 
Teatrze N a.rodowym uległ w czasie tańca 
w pierwszym akcie wypadkowi znany ar
tysta scen polskich Józef W ęgrzy:n, ła
zniąc sobie żebro. Mimo dotkliwego bólu 
p. Węgrzyn grał do kolica przedstawie
nia. Dopiero po zakończeniu przedsta
wienia uległ silnej gorączce i zemdlał 
swtkiem wyczerpania. Lekarz pogotowia 
~·zewiózł p. Węgrzyna na kuracę do jed-

• z prywatnych klinik. 

Min. Grandi 
przybędzie do Warszawy 

..<orespondent „Hasła" donosi z Warszawy: 
Spodziewany tu jest przyjazd włoskie

to ministra spraw zagranicznych Grandie
go z rewizytą min. Zaleskiego, który w u. 
r. był gościem rządu włoskiego. Min. Gran
di przybędzie do Warszawy w początkach 
lutego. 

lość sędziów w Łodzi 
zostanie zwiększona 

Korespondent „Hasła" donosi z Warszawy: 
Z Min. Sprawiedliwości dowiadujemy 

si~, że naskutek starań organizacji robot
niczych Min. Sprawiedliwości po przepro-

Zasiłki dla bezrobotnych 
zostały znacznie rozszerzone 

Korespond. „Hasła" donosi z Warszawy: I zapomogi trzy osoby. 
Przed kilku dniami donosiliśmy o in- W rodzinie, składającej się z 2-3 o-

terwencji delegacji robotników przemysłu sób, w której zarobek poszczególnego 
włókienniczego z posłem Waszkiewiczem czlonka rodziny lub wszystkich razem nie 
na czele u ministra pracy i opieki społecz- przekracza 90 zł. zapomogę otrzymuje gło
nej p. Prystora w sprawie rozszerzenia po- wa rodziny względnie starszy wiekiem, u-
mocy dla bezrobotnych. prawniony do zapomogi. 

Minister Prystor obiecał pomoc tę roz- W rodzinie, składającej się z 4-6 osób, 
szerzyć i przyrzeczenia swego dotrzymał w której zarobki lub dochody nie przekra
już na wczorajszem posiedzeniu rady mi- czają 120 względnie 180 zł. miesięcznie -
nistrów. Pod wieczór zakoJ'1czono posie- zapomogi otrzymują dwie osoby - jedna 
dzenie, na którem ustalono następujące ra- jako głowa rodziny i jedna jako samotna. 
my rozporządzenia o pomocy dla bezro- Wreszcie w rodzinie, składającej się z 7 
botnych. osób, w której zarobki wszystkich człon-

W rodzinie, składającej się z 2-3 o- ków rodziny łącznie nie przekraczają 180 
sób, w której żadna nie zarobkuje, zapo- zł. miesięcznie - zapomogi otrzymują trzy 
mogę otrzymuje głowa rodziny. W rodzi- osoby. 
nie, składającej się z 4-6 osób, otrzymują Tekst powyższego rozporządzenia za
zapomogi dwie osoby: jedna jako głowa twierdzony został przez radę ministrów i 
rodziny i jedna jako samotna. W rodzinie w najbliższych dniach ukaże się on w 
składającej się z 7 osób i więcej otrzymują .,Dzienniku ustaw", zyskując moc prawną. 

-0---

Demonstracje antyreligijne 
w Mińsku 

waazeniu szeregu konferencji z min. Pracy WILNO, 21.1. (tel. wł.) z Mińska do
posta?owiło ~większyć ilość sędzió;v w noszą, że w wyniku antyreligijnej kam
łó~zl~1:11 Sądzie \racy. V! t~n sposob w pa.nji prowadzonej na terenie Białorusi 
iia1bhzszy:n czas1~ nalezy. JU~ oczekiwać j sowieckiej, rada miejska l\'lińska, na po
pOle~szema funkCjonowama !::lądu Pracy w siecbmiu w dniu 18 b. m., postanowiła 
todz1. zamknać wiekszość kościołów w Mińsku. 

N'iezale.:tmie od tego zdjęto ze wszystkich 
świątyń dzwony. Postanowienie to pow
zięte zostało po upr,zedniem zainscenizo
waniu wielkiej antyreligijnej manifesta
cji ulicznej, mianowicie w sobotę dnia 18 
b m. zostali zwoLlJ..ieni z pracy robotnicy 
fabryczni z jednoc:resnym nakazem wzię
cia udziału w manifestacjach. Pozatem 
w manifesra.cji wzięły udział liczne rzesze 

komsomolców i członków organizacji bez
bożników. Manifestanci nieśli tran.spa.ren
ty o treści antyreligijnej, karykatury 
świętokradcze i wezwania. Tłum przybył 
przed gmach rady miejskiej, gdzie odby
wało się posiedzenie. 

Cziczerin cofnął 
prośbę o dymisję 

BERLIN, 21.1. Z Moskwy donoszą, 
!e sowiecld minister Spraw Zagraiucz
nych. Czicwrin po rozmowie ze Stalinem 
l na.skutek nacisku ze strony licznych wy 
sokich osobistości z kół sowieckich zde
cydował się narazie cofnąć swą prośbę o 
dymisję i ograniczył się do dłuższego uxlo 
pu ~wego. <PAT). 

' 

Ponieważ wiadomość o rychłem zam
knięciu świątyń roo-eszła się po mieście, 
przeto manifestantów ochraniały silne 
oddziały milicji. Jednocześnie wobec wiel
kiego wzburzenia jakie zapanowało w 
Mińsku, zostało zarządzone ostre pogoto
wie wojska, GPU i policji, celem zapobie
żenia ewentualnym zaburzeniom i star
ciom tłumów wiernych z manifestantami. 

Reklama ło potęga! 

Katastrofa kolejowa 
2 osoby zabite 

BIRMINGHAM, 21.1. W stanie Ala 
bama między miejscowościami Louisvil
le, a Nashville wydarzyła się katastrofa 
kolejowa. 2 osoby zginęły, a 40 wstałQ' 
roonych, wtem 10 ciężko. .(PATl 

Przyjęcia u premjera Bartla 
WARSZAW A, 21.1. Pan prezes Rady 

Ministrów prof. Bartel przyjął dziś w gO-: 
dzinach popołudniowych milliistra wy
znań religijnych i oświecenia publicznego 
p. Czerwińskiego oraz następnie ministra 
Spraw Wewnętrznych p. Józewskiego. 

.(PATt 

Marszałek Szymański 
u premjera Bartla 

WARSZAW A, 21.1. Marszałek SenA. 
tu prof. Szymański złożył dziś wizytę w 
Prezydjum Rady Ministrów premjerowi 
Bartlowi, rz którym odbył konferencję. 

Zawieszenie działalności 
Związku Metalowców 

Na wczorajszem posiedzeniu Sądu 
Okręgowego wobec stwierdzenia iż Zwią~ 
zek Robotników Przemysłu Metalowego w 
Warszawie znajdował się pod wpływami 
komunistów i uprawiał działalność antypań
stwową zapadła decyzja zawieszająca 
działalność tego związku. 

Przerwanie obrad 
polsko·ni'emiecltlch 

Wczoraj zostały przerwane obrady pOt. 
sko-niemieckie w sprawie t" ""'~ulowania 
kwestji zbożowej naskutek w· · kilku 
członków komisji do Berlina 

Adres hołdol 
dla Marszałka PU 

Wczoraj w BelwederZf 
wateli ziemi Suwalskiej 
mia~ta Jarosławia wręcz) 
skiemu ad1 es hołdownic: 
wym obywatelstwem. 
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ak a 1e ·ie zez oga rzucane na szaniec '' 

Spłynęła krwią serdeczną droga po 
~rej kroezył Narc)d Polski po prz~ mro
ki niewoli ku jasnym brzegom Wolności. 

Przez mękę śmierci na szubienicy, 
przez katusze, katorgi w lodowatych tun
drach Sybiru, szła ku nam Ona - Pol
ska Niepodlega! 

]ej zwycięskiego pochodu nie pow-
6h"zymała pięść barbarzyńskiego najeźdźcy. 

Zbliżających się kroków, nie zagłuszył 

świst lrnuta. 
Zrodzona w bólu i krwawym pocie, w 

Jęku konających, w płaczu dzieci i niewiast 
·zahartowana w cierpieniu całego narodu 
- powstała do samodzielnego niepodległe

,g<> życia przy huku dział wielkiej wojny. 
A gdy królewski ptak srebroo-pióry rozwi
jał swe skrzydła do lotu runęły z trzaskiem 

(W 67„mą rocznicę powstania styczniowego) 
I marli zdała od kraju w tęsknicy za 

umiłowaną Ojczyzną. Nie zamknęły im 
oczu bratnie dłonie, ani ostatni pocałunek 

ukochąnej nie spoczął na bladych war
gach„. 

Ale choć ciało umęczone uległo duch 
rtł tW + § 

został nie złamany. 
Cześć bohaterom 63-go roku! Czesc ry

cerwm niezłomnym! 
A choć ulegli w nierównej walce idea 

ich pozostała wiecznie żywa. 
Idea ta przetrwała lata, i przyświecała 

w 

Komendantowi gdy wiódł w bój szar~ 
żołnierzyka legjonowego „Dla Ciebie Pol• 
sko i dla Twojej chwały", a owocem jej -
Niepodległa Polska. 

•••• I -Cli 

od 
Elegantki 

skwarne niebem Afryki 
na rynku - Swiątynia Moulay- ldrissa - Dzielnica 
jubilerów Szańce Fezu - Sklep - szafa 

Od własnego korespondenta ,,Hasła" 
IV. nigdy wzajemni.ie. Wyooś się z pod }U'O- nap1·awdę pięknych rzeczy. Ale jesz1,,~ 

trony Z'.\borców. 

* 

Fez (Ma.rokko), w styczniu 1930 r. gów świątyni wielkiego Moulay Idrissa. me wszystkie sklepy tandeta europeJska 
Fez - la ville nouvelle - to miasto 'l'ajemnica świątyni jest ci niedostępna, zalała. Dotąd szewc wyrabia zawsze jed. 

obszerne i czyste. Na rynku mięsnym i tobie i wam wszystkim „Rumi' (chrze- nakowe baousze z przydept~ pi~'tł. 
rybnym podłoga lśni się, że można.by tań ścijanin - „nieczysty''). Koło świątyni tółte i czerworn~, dla biednych _ skórz.a„ 

* • czyć po niej. Eleganckie panie w białych siedzi człowiek ślepy i człowiek kulawy, ue, dla bogatyeh _aksamitne i haftowa. 
kostjumach i pantofelkach przychodzą stoi pokornie pod ścianą kobieta bezpłod- ne złotem. Krawiec też nadal kroi. tylko 

Rok 1863;ei •• „. -- 1 same po zakupy, a przed ladą stoi maleń- na, którą mąż za to gardzić musi. Jeśli burnusy, a poza ~klepem na środku ,,su
]eden z etapów martyrologji Narodu kie bobo i prosi o kilo mięsa. Dostaje ład wielki święty zechce, usłucha ich mo- ku" zawsze stoi spokojnie mały obdartw 

Polskiego, rapsod bohaterski nie piórem ł ny kawałek, resztę pieniędzy i drepce po- dlów i będą uzdrowieni ślepy ujrzy cud i trzyma kondec nitki, którą sję bw:nus 
inkaustem na pergaminie pisany, ale żelaź- śpieSiZni.e do domu, gdzie czeka pewno mozaik świątyni, kulawy porzuci nazaw- obszywa. 
<:em wrażym zbryzganem krwią z żył na- mamusia. Południe, za.myka się rynek sze s'Yoje k.ule,. kobi~ta po~je radoś::Ue z jakiejś ponli„k.iej części „.suku" do-

rybny, pod surową kontrolą policji nisz- s.yna i s~m~ się naJuk?ch~zą. z . zon Jatuje mnie stuk miamwy: to dzi~1~~-
iodU utuczonej na sercu Polski ryty. czy się resztki ndesprzedainego towaru. swego męza i pana. O, Jakże potęznym · b"l , N 

1 
tk" k d łk l:ałU ..... 

W głuchą, ciemną styczniową ooc, ru- Fez - la ville ancienne - jakaż prze- jest Moulay Idriss, lecz ciebie nie usłu- JU 1 erow. ~ ma u un owa ~ .° ~UJli 
&zyli w nierówny bój. Garstka szaleńców pastna różnica między miastem nowem a cha, „Rumi". Wiec ,Balek !" w_ srebrze d~likatne bransol_ety 1 p1erscie-

starem; zazdrośnie kryfo zmurszałe szań- - . • . me, a od kazdego uderzema młotk.J.em 
co z gołą niemal ręką porwała się na kr-0- ce świat zupełnie inny. Niewiele ezasu I wynoozę się. J~k1em praw:etn w~sz- lśni się srebro w nowem nacięciu i rzuca 
ciowe zastępy wroga. potrzeba, by całkowicie zabłądizić w labi- F w _te star~:~ce, o~czaJ„ąc~ ,~1ałą djamentowe ognie i blaski. Opodal siedzi 

Bo trzeba było. ryncie jednakowych uliczek niespełna aJenuucę wsc ~itgo miast:i: . Z)~ ~a- starzec w łaclunanach, zczerniały, półna· 
Aby oa śmierć szli po kolet. metrowej szerokooci. Już nawet nie sta- ła ta k~lt~r~ powierz.chowno~~ 1 pospi~- gi i dosłownie obsypany robactwem. Czy 
Jak kamienie przez Boga rzucone na ram się orjentować, tylko błądzę i śnię chu, k~or~J Jest~m prz~dsta~icielką, rue żebrze? Słyszę głos miarowy do śpiew-

mój sen wschod.1'.i. burz~ 1 me mąci_ ~1ałeJ ciszy? W „su- nej modlitwy podobny. Nie, nie żebrze, 
naniec. „Balek!" - krzyczy mi chłopak z ka~ (hala~) !1 Ja mam ~chotę krz~- lecz zachwala przechodniom swoje ja,.. 

z serdecznych objęć matek, co .krzyżyk grzbietu osła, „Balek; Balek!" _ powta-! cz~c „Balek! tYID:. wszystkim eu~opeJ- rzyny. Faktycznie widzę u stóp jeg<> pę
)ad pochylonemi głowami znaczyły i drżą- rzają. się okrzyki. „Wynoś się", bo cię po- I sk1m tandeto~, ktore skle~y , o~s13:dły, czek marchwi tak zakurzony, że widocz.. 
cemi wargami słowa modlitwy szeptały; z turbują; wynoś się, bo cia&ną jest dla 1 tym wszystkim p~rkalom 1 ~wciecide~- ny ledwo. Nad jatkami z mięsem brzęcz.Ił 
tkliwych ramion żon, słowa nadziei głoszą- ciebie na~a ulica,. po _której ~odzim_Y Ikon:, b~czelnym mtrwzom, ktorz;v , wc1- muchy, lecz są już na mięsie liliowe pie
cych z pieściwych splotów ukochanych, tak łatwo 1 zręczme, me rozpychaJąc Bię skaJą się tu przemocą, by wygaruac tyle częcie kontroli i jednak jest mniej bruJ-

skar rw ?'Mi* MK •?A AA&.;l! w no, niż dawniej. Przykład „Rumi" dzia-
k.tórym choć serce zamierało z bólu, - ła, lecz jakże bardzo powoli. 
ga się z ust nie wydarła.. Koniec ses1i J·u-bileuszowei Skończył się labirynt „suków". Już 

Na bój!... 1 ~ ',J ostatnie bielą się uliczki. N a murach 
Wicher im zawył przeciągłą fanfarę i Od własnego korespondenta ,,Hasła" pną się figi, w r~ylonym złocie kurzu 

itmcit w twarz tumanem śnieżnego pyłu. i Genewa, 16 stycznia. tutejsze, kiedy w prasie przebąkiwać za- idzie Maur białym burnusem nakryty, .a 
_ Szaleńcy! Stójcie! W szalonem wręcz tempie odbyła się częto o przeniesieniu Ligi gdzieindziej, bar obok kroczy ciemny, obładowany 011.o-

Tu serca 
00 

was kochają, ramiona co tym razem sesja Rady Ligi. Jeżeli się zwa dziej do środka Europy. ~ek. Z za murów dolatuj~ zapach harem~ 
"'y, że sesja Rady, rozpoczynająca się za- O tem ,,niebe.zpieczeństwie" niema jed :wycli ogrodów i szmer fontanny: zgadu· 

µt~ą i głowę ~ooą na śnieioem łooie wsze w poniedziałek ciągnie się zazwyczaj nak narazie mowy i Genewczycy mogą być je się cudne, barwnie odziane kobiety, 
'dozą. do soboty włącznie, a czasami nawet i do spokojni -0 los swoich kieszeni. Z chwilą 'Lecz długo jeszcze woda osrebrzy styli-

A tam ? 1 ? następnego poniedziałku, to zaiste podzi- przecież, kiedy Liga przystępuje do budo- '.!lowane lilje majolik fontanny, zanim 
śmierć bezlitosna i straszna. jak szczu- wiać należy jej tempo obecne. Jubileuszo- wy w Genewie własnego gmachu, nie mo wolno będzie tam zajrzeć nieczystym Ru

f! zwierz przedzierać się będziecie przez we posiedzenie Rady było bodaj i jej posie że być już mowy o ruszeniu jej z miejsca. mi. Teraz patrzeć może tylko przez złoto
krzaki i ciernie, na zmarzłej grudzie bose dzeniein najkrótszem. Liga jest więc i pozostanie instytucją ge- różowy pryzmat bajek i słuchać w no~ 

Niema w tern nic dziwnego. Część de- newską, na chwałę i pociechę tego miłego księżycowe namiętnego szeptu Szehere-
nogi krwawić będą. Dopadną was wresz- legatów, jak np. Briand, wpadli do Gene- zresztą miasta. zady. 
cie wyczerpanych z głodu i bólu a osła- wy między Ha~ą a Londynem, inni - jak W ostatniem ur-0czystem posiedzeniu, i~luzeum: fajanse, pokryte niebieskQo. 
fbionych na powróz wezmą. angielski minister spraw zagranicznych poza ministrem Zaleskim dwóch tylko jesz białemi ambeskami, olbrzymie zbiory bro 

Zostańcie! 1 Henderson, - spieszą się szalenie „do cze ludzi zabierało głos: przedstawiciel ni, którą bogaci Maurowie namiętnie gro. 
Po l" domu", bo przed wielką konferencją mor- Hiszpanji w Radzie a zarazem ambasador mauzill, kuta w srebrze biżuterja i nawet 

sz t„„ ską czeka ich j_eszcze moc roboty. A kon HiszpanJ'i w Paryżu, Quinones de Leon, i dwu - i czterolite pa. sy, tkane _zupełnie 
Nie jeden padł; mogiły nie miał włas- f · k · t · · tu· pasem erenc1a mors a ies JUZ z za ' - sekretarz generalny Ligi, sir Eric Drum- na wzór pasów słuckich. Ale ciekawszą 

.eJ, a innych w śnieżną dal powleczono. 21go stycznia otworzy bowiem uroczyście mond. ze wszystkich członków Ligi ci jeszcze od owych bogatych zbiorów jest 
król JeJzy jej obrady. Pan Henderson za- dwaj tylko ludzie pamiętają jej pierwsze dla nmie wielka prostota tego domu, 0o 

~~~!l!!!!!~~!ll!!!!!!!!!!!!!;!!!~~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!J!ll!..!11!~~~~- bawił też w Genewie zaledwie dwa dni, po- posiedzenie, na którem już wtedy w takim bok j t>go bogactwa i przepychu. Dziwue 

U I 
' ' 

czem zastąpił go podsekretarz stanu w samym, jak dziś charakterze, byli obaj obe pobratymstwo magnata z nędzarzem, 
W aga • • • Foreign Office P· Dalton, wskutek czego cni. Im też przedewszystkiem uazielił gło syml:Jl)l wielkiej demokratyczności ludz1 

po Genewie krąży dowcip, że Liga obradu su min. Zaleski, wychodząc widocznie ze Wschodu. 
je „systemem Daltońskim"... ł ł · · · · · d · d 

H I 
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Min. Zaleski otworzył posiedzenie uro- s uszne&o za ozema, 1~ on~ W~J, . ~rze e~ Zupełnie przypadkowo odnajd1lję wro 

a O • • • czystem przemówierriem, w którem podkre- w~~ystkici~. r~prezentują ciągłosc 1 1ednoh ta wyjściowe jednego z szańców Fezu. A 
ślił znaczenie tej ewolucji, jakiej uległa to c prac ig1. może to one mnie znalazły, by wyrzuci,_> 

UWAGA 
Liga i jej Rada w ciągu dziesięciu lat swe- Nie należy jednak sądzić, że uroczy~te ze świętego miasta? Jakże potężne są 

' ' ' 

go istnienia. Dziesięć lat znaczy przecież posiedzenie Ligi odbywa się ~ uroczyście. jednak te szańce kilkumetrowej szeroko
niezmiernie dużo w życiu każdej instytucji, W Lidze. lu~z!e mało mają z~ysł~ dla ze- ści, całe pokryte delikatną koronką ~ar 

• • • a cóż dopiero w życiu takiej instytucji, jak wnętrzneJ meJako ornamentyki . htstorycz- aikorzeźb i wytwornym rysunkiem maJo-
Liga Narndów, kt?rej proroko"'.'ano by! kfót nych wydarze~. Przypuszcza~me .W. :ary- lik? Wiele trzeba było czasu i ludzkiej, 

Łódzka stacja nadaje ki, chwiejny, obliczony raczeJ na mies1ą- żu ~d?)'.łoby się t? wszystko piękmeJ .1 uro- mi"ówczej pracy, by objąć całe duże mia~ 
ce, niż na lata. Dzisiaj sceptyków takich czyscteJ, - tutaj wszy~tko ~oz-0sta1e za- sto taikim miłosnym uściskiem szańca 
już niema. Można się różnie zapatrywać wsze w ramach cod_zienneJ . szarzyzny. iękne o jak dzieło sztuki. Nie dz~:w 
na znaczenie i na rolę Ligi. Jedno jest jed Wszelki zresztą nastrój, wszelkie przebły- P · ?' 'starano się miasto jaknajbar
nak absolutnie już pewne: Liga stała się ski ~astroju psuj.e zabwsz~ ok!opn~,ł a abso- ;~;~· :~eśnić, budują.c uliczki ..,... koryta.. 
. tyt . tr ł . sol'd któ ma z pew Iutme w Genewie o owiązuiące umacze- . kl f . B też poco'ż ulica 

! Całkowite stacje odbiorcze od zł. 40.
l'°raz odbiorniki lampowe selektywne po 
najprzystępniejszych i dogodnych warun-
hch poleca 589 

li I 
Gdańska 12 

Pogotowie Radjowe 
dzwoń el. 182-73 

ms UCJą wa ą 1 I ną, ra nie. Obrady Ligi odbywają się, jak wiado- rze l s, epy - sza y. . o . . t lkc 
nością przed oobą długi jeszcze żywot. mo, w dwóch językach: francuskim i an- ma b!c s~e.roka., ~dy s1ę po meJ. .~ 

Kapryśna pogoda genewska dopisała w gielskim. Kiedy więc np. min. Zaleski wy- przecnodzi i gd~ .żadne okno na_n1odą ru: 
tym uroczystym dniu jubileuszu Rady zna- grłpsił po francusku swoje wielkie przemó- ~rzy~ Albo pocoz ~klep ma byc 

1
. w. 

komicie. Mamy tu dzień wprost letni, cie ·wienie, zerwał się natychmiast z miejsca , f~ wię~..z~, sikor? i tak wszystko s ę 
pły i przesłoneczniony a przepi~kny Leman th.:macz Ligi i wygłosił to samo po angicl- mm miesc1? A s1ed~c w samym środ~u! 
tak jest naprawdę błękitny, jak w najskw~r sku. To samo dzieje się, kiedy zabiera napróżno. ws~w~ć nne trzeba. ~rzecie1z 
niejsze dni lipcowe. Genew~ ~rz~czymć głos przedstawiciel narodu mówiącego po wysiłek s1ęg;r11ę:ia rę~ Po towar I . ta::n: 
się w_idocznie chciała do uśw1etn~eni~ urc:: angielsku, który po angielsku wygłasza jest _z.byt. wielln. Hałaśliwe dzworueme 
c~yst?ś~i tej insty~cji, z które] c1ągme :>woje przemówienie. Wówczas tłumaczy budzi mme z zadumy" To handlarz wod~ 
p1zec1ez ogromne 1 sdt~łe docb~ody. ł L~g~ ie natychmiast tłumacz francuski. przeszedł ze swym skorza.nym worem 1 
jest dla Genewy praw z1wem ,ogos awien · · A Ch biaszaną miseczką. M. M11Jdewic:2JOW&i\ 
stwem, - trzeba tez było czytać ~ety l · · · 



Str 4 ,,RASŁON -z dnia 22 styczinła 1930 rO'lttJ. 

Zdrowe prądy w spółdzielczości 

Ryg e par yjnego bezwładu 
zerwało hasło bezpartyjności 

Od ostatnich wyborów w Związku 
\nółdzielni Spożywców R. P. t. j. od czer
wca ub. r. .L.,.~ ... „.....,,,„u.1;za tej instytucji 
była widownią charakterystycznego za
targu, którego istota polegała na walce 
ze wzmagaj ącemi się tam wpływami par
t,yj nemi. Dyktatorskie zapędy posła Kwa 
t:iii1skiego i towarzyszy z PPS. CKW. w 
kierunku podporządkowania Związku 
·,1)ółdzielni interesom ich partji, wywoła
,y gorący sprzeciw pozostałych manda-

dej społecznej komórki przez kryzys ma- Widać fu dzisiaj jasno na licznych przy
j owego przewrotu, doszliśmy dziś już do kładach samorządów powiatowych i tych 
odwrotnej fali. W codziennej pracy związ stowarzysroeń lub związków, które co
ków, stowarzyszeń, kół o charakterze za- raz energiczniej bronią się przed narzu
wodowym, społecznym, c:J,,y srunorządo- caniem im partyjnego punk.tu widzenia. 
wym - nadmierne rozpolitykowanie oka- Z całą sympatją stwierdzić trzeba, że 
zało się nietylko uciążliwym balastem, · związek Spółdzielni Spożywców R. P. po
ale wprost ryglem, hamującym wszelkie trafił się wyzbyć z pod niebezpieczeń
zamierzenia i wszelką działalność rzeczo- stwa partyjnego mara.uuu w imię rze
wą czowej pracy. Nie ulega wątpliwości, że 

Hasło bezipartyjności zerwało te rygle zasadnicza zmiana w składzie rady nad
partyj nego bezwładu. Tam, gdzie się ten zorczej przyczyni się do zlikwidowania 
proces już dokonał „zamrożona' działal- „dotychczasowego systemu rządzenia" 
ność sipołeczna bystro ruszyła z martwe- wprowadzonego tam przez CKW. PPS. 
go punktu w kierunku pracy pozytywne; J. Drzewiecki. 

Nr. 21 

Polsko-angielska sekcja 
Londyńskiej Izby Handlowej 

W ubiegłym tygodniu odbyło się w 
Londynie zebranie sekcji polsko - angiel
skiej Londyńskiej Izby Handlowej. Po wy 
słuchaniu referatu radcy ambasady polskiej 
w Londynie, p. Poklewskiego, o położe
niu gospodarczem Polski, dokonano wy
boru prezydjum wspomnianej sekcji. Na 
prezesa sekcji wybrano dyrektora Oversea 
Bank, pułk. Grake, do prezydjum honoro
wego radcę Poklewskiego i konsula gene
ralnego R P. w Londynie, p. Pomirowskie· 
gG 

Giełda zbożowa 
Żyto 21,15 - 21,75; Pszenica 37,00 - 38,tlb) 

Owies jednolity 20,00 - 21,00; Jęczmień na ka• 
szę 22,00 - 23,00; Jęczmień browarny 27,00 -
27,75; Mąka pszenna luksusowa 68,00 - 72,00; 
Mąka pszenna 0000 59,00 - 61,00; Mąka żyt· 
nia według typu przepisowego 38,00 - 38,50; 

MJ \'łSIZÓW w radzie nadzorczej. Butność 
.lP· Kwapil1skiego i Zerkowskiego, oraz 
,,i~boką, -wi~ra w skutki partyjnej agita
·Jl, byly źródłem nieustępliwości tych pa
ni1w, co w konsekwencji doprowadziło 
,o nadzwyczajnego zjazdu związku spół

•fajelni w celu dokonania nowych wybo-

~!!!!!!!•~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!1!1!!~MM~"~*~'~WW!!l!'!!!•~ii!!!!!i!~'!!l!*~~HW~~·~~~~~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!!!!!!!!'1!!!!!!!!~ Otręby pszenne szale 20,00 - 20,50; Otręby 
pszenne średnie 16,00 - 16,50; Otręby żytnie 
11,00 - 12,00; Kuchy ln.iane 39,00 - 40,00; 
Kuchy rzepakowe 29,00 - 30,00; Fasola biała 
80,00 - 85,00; Groch polny jadalny 35,00 
38,00. 

rów 
Nauczeni czerwcowym doświadcze-

11iem wyborcy stawili się tym razem bar
dzo licznie. Już w dniach przed-zj azdo
wych grupy spółdzielców rozwinęły ener
g1czn~ propagandę w kierunku odpartyj
nienia związku, czyli - zlikwidowania 
padyjnego systemu rządów cekawisty
cznych. Przedwyborcza polemika praso
wa wskazywała. wyraźnie, że hasło bez
pai'tyjności zjednoczy, jeżeli już nie wszy 
6tkich wyborców, to przynajmniej zde
cydowaną ich większość. 

Tak się też stało . W dniu wyborów t. 
j. 12 b. m. znakomita większość opowie
działa się za listą komitetu obrony nieza
leżności ruchu spółdzielczego, a przeciw 
listom CKW. PPS., oraz komunii.stów. W 
nowym składzie rady znajdują się działa
cze - spółdzielcy o różnej przynależności 
pod względem politycznym, lecz wybrani 
niezależnie od swych zapatrywań poli
tycznych. Najlepszem tego potwierdze
niem jest fakt, że wśród członków rady 
cztery miejsca zajmują cekawiści. Oczy
wiście, nie są to spółdzielcy z natchnie
nia partyjnego, jak pp. Kwapiński, Za
remba, Zerkowski i t. p., ale ludzie zwią
zani istotnie ze spółdzielczością. Z powy
borczych oświadczeń organu prasowego 
CKW. PPS. przypuszczać możnaby byto, 
ie p. KwapinSJ.u owym czterem wybra
nym każe zrzec się mandatów, z drugiej 
zaś strony prosty obrachunek wskazuje, 
że wobec stałego kurczenia się wpłY'.'Vów 
CKW. PPS., p. Kwapiński nie będzie mógł 
sobie pozwolić na tak szeroki gest partyj
nej ambicji. 

Na marginesie wyborów w związku 
spółdzielni spożywców R. P. należy wy
ciągnąć wnioski z niewątpliwego votum 
ni<eufności, jakim tutaj p. Kwapiński i 
inni bojowi członkowie CKW. PPS. zosta
li obdarzeni. 

W wymownym fakcie tego braku zau 
lania spółdzielców dla PPS - widocz
nym jest znak czasów. Od pierwszej fa
zy, k~edy - to rozpolitykowanie partyj
M se3mu przesączało się niemal do każ-

Dziś i dni następnych ! 
Arcydzieło filmowe reż. E. Pomera i 

Joe Maya 

„Asf alt" 
Symbol wielkiego miasta, kwiatów 

kultury i bagna rozpusty 

W rolach głównych 

BETTY AMAN 
H. SCHLETTOW 

GUSTAW FROHl.ICH 
A. STEINROCK 

;g Ork. sY_rn_f. pod bat. Sz. Bajgelmana 
Ceny m1e1sc na I seans 50 gr. i 1 z.ł 

Dalsza zniżka cen 
na światowych rynkach jajczarskich 

Zniżka cen trwa dalej. Podaż jaj nowej produk 
eji gwałtownie wzrasta z powodu niespotykalnej w 
tym czasie ciepłej pogody, która przyspieszyła 
okres nośności młodego drobiu i spotęgowała ją u 
kur starszych. Podaż jaj konserwowanych jest du
ża, co wpływa niekorzystnie na ceny. Pomimo to 
zapasy w chłodniach są znaczne i trzeba będzie dłu 
giego czasu na ich zlikwidowanie. 

W Niemczech powyższe przyczyny pogłębiają w 
dalszym ciągu deprebję cen. Podaż jaj świeżych bar 
dzo duża, przyczem ceny zróżniczkowały się stosow 
nie do gatunków, tak, np. jaja t. zw. ,,formowe„ 
były stale droższe o 1 fenig w stosunku do innych 
gatunków. Zbyt jaj prowenjencji zagranicznej bar 
dzo utrudniony, albowiem cała konsumcja pokrywa 
na była produkcją krajową. Konsumcja mimo tak 
znacznego obniżenia cen jest bardzo ograniczona. 

Ostatnio wzmogły się dostawy jaj polskich, któ
rych ceny spadły o 2-2Yi punktów na sztuce. 

Na rynku francuskim zniżka cen, która ze wzglę 
du na poprzednie lokalne przyczyny gwałtownie po 
stępowała, ostatnio została zahamowana, a noto
wania ustabilizowały się na nieco wyższym pozio
mie. Ceny jaj zagranicznych wskutek dużej poda
ży nieco spadły. Zbyt jaj polskich jest utrudniony. 

Na rynku austrja::kim wskutek łagodnego prze· 
biegu zimy sytuacja uległa ponownemu pogorsze
niu, tak, że o zbycie jej zagranicznych z chłodni 
narazie nie może być mowy. W ostatnich dniach 
wzmogły się dowozy jaj świeżych, które notowane 
są obecnie przeciętnie l 7Yi-18 gr. Najlepszy obraz 
stagnacji na rynku jaj chłodzonych daje statystyka 
miejskich domów składowych, gdzie z końcem grud 
nia było zmagazynowanych około 180 wagonów to 
waru zagranicznego, w tent 80 z Rosji Sowieckiej. 
Z tej znacznej ilości udało się umieścić dotychczas 
zaledwie 10 wagonów, reszta t. j. 70 wagonów nie 
może znaleźć nabywców. 

Właściciele tego towaru narażeni są na bardzo 
dotkliwe straty. Poprawa sytuacji może nastąpir 

tylko z nastaniem 111rozów. Narazie jaja z chłodni 
notowane są nominalnie około 14 gr. austr. franco 
oclone w Wiedniu, t. j. 28.40 $ za dużą skrzynię, 
co w parytecie Zebrzydowice odpowiada mniej wię 
cej cenie $ 26.40. Dowozy w tygodniu ub. do Lon
dynu wynosiły w wielkich setkach 246.770, z tego 
na Danję przypada 52.936, na Polskę 9.072. Tenden 
cja słabsza, popyt jest mały z powodu ciepłej pogo 
dy, która trwa już od dłuższego czasu. Dowozy 
polskich jaj były nieznaczne, poznańskich zupeł
nie brakło na rynku. Rosja nie przywozi już nic, 
natomiast znaczne ilości jaj przychodzQ z Chin i 
EgipttL 

Począwszy od 1 stycznia 1930 roku, firmy zare· 
jcstrowane i upoważnione do pakowania jaj na pod
stawie „National Mark Egg Scheme", zobowiQzane 
zostały uwidocznienia daty, w której opakowanie 
miało miejsce. Datowanie oparto na pewnym &yste 
mie t. j. zamiast wskazywania dnia i miesiąca, cyfrQ 
i nazwą miesiąca, wprowadzone zostały litery, z któ 
rych pierwsza oznacza tydzień w roku druga dzień 
w tygodniu. Pojedyńcze litery alfabetu od A do Z 
będq pnedstawiały pierwsze 26 tygodni roku, w na· 
stępnydi saś 26-ciu tygodniach to samo znakowanie 
zostanie; powtórzone. Pierwsze sześć liter alfabetu 
od A ao F włącznie oznaczają dnie tygodnia t. j. 
od poniedziałku do soboty włącznie. 

W kraju tendencja nadal słaba. Zapasy jaj z 
chłodni są stosunkowo jeszcze bardzo wielkie i nie 
bezpieczeństwo dalszego wzrostu nowej produkcji 
przed zupełnem wyczerpaniem się zapasów z chłodni 
grozi ich właścicielom wielkiemi stratami. Podaż 
jaj chłodzonych i świeżych b. znaczna. Zbyt zagra 
nicę utrudniony. W kraju płacono za towar eks
portowo przerobiony nowej produkcji $ 25 do 
26 $ za 1440 sztuk zależnie od jakosci i prowenje
cji towaru. Zwięzek Spółdzielni Mleczarskich i 
Jajczarskich w Warszawie płaci w hurcie zł. 4 za 
1 klg. 

7 .200.000 kosztowała budowa stacji 
w Zebrzydowicach 

Wczoraj otwarto dla ruchu nowy dwo 
rzec w Zebrzydowicach. Od chwili rozpo
częcia robót na stacji Zebrzydowice do
konano 800 m. sześciennych robót ziem
nych, ułożono 38 torów długości 20 klm., 
wybudowano 5 domów mieszkalnych <Pa 
pracowników kolejowych, wybudowano 
magazyn towarowy z żelaza, betonu, wiei 
ką otwartą ładownię, przeładownię krytą, 
wieżę ciśnięf1, obrotnicę, gmach urzędu 
celnego i budynek dworca osobowego. 

Koszta tych inwestycyj wyni0sły o
gółem 7,200,000 zł. 

Wobec tego, że Zebrzydowice nie po-

Stan zatrud 
Stan bezwbocia przybrał w grudniu, 

jak zwykle w okresie zimowym, znaczniej 
sze rozmiary. Liczba bezrobotnych w ca-
łej Polsce w końcu grudnia wynm:iła 
186,427 ooób, wobec 126,644 w końcu 
listopada, czyli powięks~yła się w ciągu 
grudnia o 59,783 osoby. W porównaniu z 
końcem grudnia 1926 r. stan bezrobocia 
w'końcu grudnia 1929 r. był wyższy o 
58,283 osoby. Najwięcej zaciążyli na ryn
ku pracy, jak zwykle o tej porze, robot
nicy budowlani. W innych działach, poza 
zawodami niewykwalifikowanemi., wzrost 
bezrobocia nastąpił w grupie włókienni
ków oraz metalowców. 

siadały połączenia szosowego, wybudowa
no i oddano do użytku szosę łączącą no
wy dworzec w Zebrzydowicach z siecią 
szos górnośląskich. 

Przeprowadzone roboty stanowią pierw 
szy etap rozbudowy Zebrzydowic, gdzie 
powstanie w niedługim czasie wielka sta
cja zdawcza pociągów towarowych zdąża
jących z Polski zagranicę i odwrotnie. 
DalsLy ciąg robót podjęty zostanie nie
bawem. 

Stworzenie w Zebrzydowicach tej 
wielkiej stacji ułatwi obrót poci·ągów to
warowych zagranicą. (ISKRA). 

• • • 1en1a 1 lace 
Sian bezrobocia w poszczególnych dzia 

łach na dzień 30 grudnia r. ub. przedsta
wiał się następująco: górnicy 2,800, hut
nicy 2,000, metalowcy 13869, włókienni·· 
cy 26,136, pracodawcy budowlani 28,016, 
pracownicy umysłowi 13,786, inne zawo
dy i niewykwalifikowani !J9,820. 

W dziale płac podwyżsZOIIlo na. Gór-
nym śląsku w drodze arbitrażu zarobki 
robotnicze w przemyśle hutniczym cyn
kowym o 4 proc., oraz w przemyśle che
micznym o 3 i pół pro. Pozatem p0dwyż
szono o 5 proc. płace pracownikom Pol
skiej Akcyjnej Spółki Telefonicznej · w 
\Varszawie PAST. 
•; ee WMW ear- amwwtt zae ewe 

• • o 

o 1era cie yroby Krajowe !!! 

GI A 
Warszawa z dnia 20 stycznia. 

DEWIZY. 
Londyn 43,31 
Zurich 171,91 
Paryż 34,95 
Bruksela 123,89 
Medjolan 46,57 
Amsterdam 357 ,64 ' 
Praga 26,32 
Stokholm 238,77 

1Kopenhaga 238 
Oslo 237,75 
Wiedeń 125,62 
Berlin 212,60 
Gdańsk 173,01. 

PAPIERY PROCENTOWE. 
Dolarówka 77,5, 4% poi. inw. 122, 4 ł 

pół proc. L. Z. Z. 49,25, 6% obl. m. W. 
52,5, 4 i pół proc. L. Z. m. W. 49,25, 5% 
L. Z. m. W. 53, 8% L. Z. m. W. 70. 

AKCJE. 
B. Polski 179,5, B. Handlowy 118, Ki„ 

jewski 60, Siła i światło 90, Warsz. Cu~ 
kier 26,5. Firley 34, Węgiel 50, Lilpop 361 
Modrzejów 15, Norblin 80, Ostrowieckie 
65, Rudzki 28, Starachowice 20.5. Haber· 
b11sch 104. 
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~ Początek seaasów o godz. 4-e j pp. . 
~ ostatni seaas o godz, 10-ej il 
~~~IDDaua•~u 

Odkrycie resztek murów 
z czasów Jozuego w Jerycho 

jak donoszą z Jerozolimy, prof. Gar
stang dyr. muzeum starożytności w Liver
poolu, porobił w ciągu swych badail arche 
ologicznych w Ziemi świętej szereg waż-: 
nych odkryć. 

Szczególnie ciekawe wyniki otrzym;u 
prof. Garstang w mieście Jerycho, gdzie 
udało mu się wydobyć kilka fragm~ntów 
murów z czasów jo~;uego. 

-e--
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··NajpięknieJsza i najsławniejsza 
bandytka Francji 

Gaby de Soutin czaruje przysięgłych i oszałamia sędziów 

Dziwaczne formy 
płacenia dzierżawy w Anglji 

Pirz~ par~ dnia.mi wstał . zakończony I cóż diii·>\"Ilego, że porwani czarem jej 
~roces s:i'ynneJ na całą FrancJę Gaby de osoby ł'rzysięgli wydali nieprawdopodob
Soutin, której akt. oskarżenia zanuca nie nie łagodny wyrok. 

Pewne angielskie czasopismo zamieści 
ło ciekawy artykuł, omawiający rozmaite 
oryginalne formy opłacania dzierżawy i ko 
mornego, z których niejedne zachowały się 
drogą zwyczaju do dzisiejszego dnia. 

Pewńa rodzina znowu zobowiąrała SI\ 
od wieków, zamiast opłacania czynszów

1 

do oryginalnej rekompensaty. Zawsze bo
wiem, kiedy przez wieś przejeżdża król, j1 
den z członków owej rodziny trzyma strai 
na szosie i dmie w róg . 

mniej, jak 19 rozmaitych pl"Z€stępstw. Sześć miesięcy więzienia oto całkowi-
Kobie~a t~ o .ni~w.Y,kłej urodzie, hl- ta pok~ta dla· tej niezwykłej i ujmującej 

. cząca sobie me w1ęceJ Jak 24 lata, była gmesmicy. Sam jej adwokat przewidy
nie tylko oszustką w wielkim stylu fał- wał nie mniej jak lat 12. 
&Z~rką czel_ców, ~le do w~zechstr<?~ej jej Gdy po ogłoszeniu tego wyroku prze
dzl.ała1no~c1 nal~za~y także kradz1eze ho- wodniczący zapytał swą śliczną oskarżo
telowe, włai:iaillla 1 ~abuJ?.ek. ną, czy godzi &ię z wyrokiem, Gaby spoj -

.P~zerz . w1-ele lat była ~na postrachell! rzała powłóczyście w oczy przy8ięgłych i 
L.yonu, n_1euchwytnem w1_dmem, czems zawołała melodyjnym i pełnym entuzjao:-
~emat~rJaln~, wY1:1J'.°~aJ~cem się wszel- mu gołsem: 
~ us·1ło:van10~ pohcJ1. Nie było _ty~~~ - Panowie, wiedziałam, że opuścicie 
ma, w ~to~ ~ie obra~wanoby J~eJ.s tę salę jak prawdziwi rycerze! 
bog~te~ w~h~, lllof:'. popełmono znaczrueJ- Nie omyliłam się! B~dźcio zdrowi! 
szeJ 1uadz1ezy, me dokonano rabunkowe- T)owidzenia! 
go napadu - wszystko to było . dziełem 

. tudownych rączek uroczej Gaby. 

I tak np. generał brygady wojsk angiel 
skich Craufurd ofiarował królowi Jerzemu 
V w październiku 1927 r. artystyczną mied 
nicę i dzbanek za wydzierżawienie jedne
mu z jego przodków jeszcze przez szkoc
kiego króla Jamesa V kawałka gruntu. 

Jeden z szwagrów kró!a an&ieiskie-
go otrzymuje od swoich włościan w pew
nych okazjach„. białą różę, co jest równo
cześnie wynagrodzeniem za dzierżawę. 
Swoją drogą, wątpić należy, czy którykol
wiek z naszych posiedzicieli zadowoliłby 
się białą różą„ .. 

Wielki wysiłek mózgu ludzkiego! Najśmielsze fanta-
Na miejs,cu przestępstwa nigdy nie 

mal~ono żadnego śladu, któryby dopo
mógł do ujęcia złoczyńcy. 

Gaby Cie 8outm pracowała zawsze sa 
ma. 

zje stają się realnością I Odwieczna żądza ludzkości 

Nie miała ona ndgdy żadnego pomocni
ka. Na pytanie przewodniczącego, czy 
rzeczywiście popełniła ona tyle prze
stępstw bez niczyjej pomocy, odrzekła z 
kokieteryjnym uśmiechem: 

posiadania kontaktu z innymi planetami wszechświata 

uwidoczniona w epokowem arcydziele filmowem p. t. 

- Czy nie jest mądrzej czynić źle 
bez obawy zdrady z czyjejkolwiek stro
ny? Przez to mogłam swobodny czas prze
pędzić w spokoju, musiałam baczyć tylko 
na siebie Nie potrzebowałam s:ię obawiać 
zemsty, spowodowanej przez niezadowo
lenie przy podziale łupu. Przestępca, któ
ry potrzebuje wspólnika to tchórz. Nie 
jest, on pewny wytrzymałości swej od
wagi! 

Kobieta na księżycu 
Reżyser Fryderyk LANG 

Rzeczoznawca naukowy Prof. Herman Obertla 
Role główne kreują 
Willy Fritsch Gerda Maurus 

Romans w p1a •. ec1e mięazyplanetarnej ! 

że Gaby nie była małoduszną świad
l!Ly chociażby to, iż dokonywała ona nie
raz swych przestępstw w biały dzień i 
była doprawdy panią swych nerwów! 

Jui wkrótce w kinie ,,CAPITOL'' 

Rola rad ja 
W czerwcu ubiegłego roku słynny był "'W przyszłej wyprawie 

jej napad w przebraniu męskiem na in- podbiegunowej 
kasenta i towarzyszących mu kilku urzęd Na wiosnę „Aeroarctic" czyli Między-
ników, jako eskorty przy podjętych prze- narodowe T-wo ekploracji okolic podbie 
zeń pfoniądzach z pewnego banku. Gaby gunowych zapomocą statków powietrz
zasypała mu czemś piekącem oczy i zni- nych, przedsiębierze pod przewodnictwem 
knęła z tęgo naładowaną. teką. Fridtjofa Nansena, śmiały lot na Zeppe-

Było to wśród białego dnia na jednej lini-e do Bieguna Północnego. 
i najbardziej ożywionych ulic Lyonu. Ekspedycja Wf)źmie z sobą kilka prze-
Zniknęła wówczas z przed oczu zgroma-
d k nośnych instalacyj radjowych dla llłat -zonego na rzyk tłumu, jakgdyby zapa- . . d • . k nik · · h • · 
dła się pod zi~mię. . w1ei:1a ..:>~ all: l. za omu owania. H? sw1a 

W kilka minut była już u siebie, od~ tu, Jak rowmez na wypadek rozb1<!1a stat-
kleiła zgrabne wąsiki, zmieniła ubranie i ku. • • . . . 
w pięknej pyjamie liczyła grubą gotówkę Pi:ocz tego_ cała podroz będzie się ?d-
zrabowanej teki. bywac pod opieką szeregu norweskich 

Mniej więcej temi słow~ opisała rosyjs~ich i amerykańskich radjo~t~cyJ, 
(;ab~ tei_i wypadek przysięgłym, którzy ota~aJących strefę _polar~ą wienc~m 
wogole, Jak również i przepełniona sala placowek obserwacyJnych 1 dostarczaJą
za'mienili się całkowicie w słuch, gdy śli~ cych Zeppelinowi, via stacja Stavanger 
czna ta kobietka, obdarzona nadto talen- dokładnych meldunków meteorologicz
tem krasomówczym malowała płynnemi i nycb. 
efektownemi słowami całą swą tak uroz
maiconą działalność. 

Nowocz.esna różdżka 
czarodziejska 

Okolice stoticy Seuega.iu, Dakaru, u
·nażc.ne przez geologów za bezwodne co
najmniej w promieniu 150 km., stały się 
ostatniemi czasy terenem cierpliwych 
poszukiwań źródeł podziemnych za.pomo
cą r:1d;a. 

PoSZ.ukiwania te, pr::>wadzone przez 
dra Meineau, zadały ostatecznie kłam 
twierdzeniom uczonych, że w pobliżu nie
ma wody. 

System radjoskopijny, oparty, jak wia 
domo, na odchyleniach ramowej anteny, 
wskazał już w odległości 3 km. od Daka
ru na obfite źródło wody, wystarczające 
dla całego miasta. Szereg wierceń dowiódł 
z zadziwiającą precyzją trafności tych 
wskazań nowoczesnej róidżki czarodmej
skiej. 

Rodzina barona Aylesbury ma obowią 
zek z dziada pradziada troszczyć się o prz) 
gotowanie posłania dla króla, ilekroć go
ści w okolicy. Posłanie to składa się ze .• 
słomy, tozścielonej równomiernie na p~ 
dłodze. 

Niezwykle ciekawe zobowiązanie przy. 
padło hrabstwu Shrewsbury. W zamia11 
za wydzierżawienie klasztoru Worskop 
członkowie tej rodziny winni płacić coroca 
nie czynsz w wysokości: 23 funtów szterl., 
8 szterlingów i Y2 pensa z tern, że w dzień 
koronacji króla muszą mu sprawić ręka
wiczkę białą na prawą rękę i podczas ~ 
łej ceremonji podtrzymywać królowi pl'a• 
we ramię. 

Pomnik ku czci Polaków 
poległych w szeregach armj• 

amerykańskiej 
W mieśde Grand Rapids w Stanacb 

Zjednoczonych wzniesiony został ostatnio 
ze składek poszczególnych towarzystw poi 
skich piękny pomnik ku czci poległych w 
czasie wojny światowej i pochowanych na 
miejscowym cmentarzu katolickim żołnie· 
rzy amerykańskiego polskiego pochodze„ 
nia. Na cokole pomnika umieszczony zo- · 
stał napis w języku polskim i angielskim 
„Polskim bohaterom wojny światowej -
Grand Rapids, Michigan". 

• 
[§) [§][§lli]l§.11§] lmffil§llmt§Jlill§]l§Jl§llm 
(§1 KINO-TEATR łiJ 

lm m UCIECHA lil ~ 
[2j Limanowskiego 36 518 1§1 
WJ .„ .••• „ ... ~:::.~--~1_.k:::~::~'.k.:>:............ @l 
[§I Dziś i dni następnych 1§1 
ł2J Pierwszy oryginalny film hinduski [§I 
ml bi 
~ Siódmy cud I 
:if SWIATA ~ 
IS.I (.§) 
r.tf Zachwycający dramat miłosny rozgry- F.:i 
a!!.t wający się wśród baśniowego przepy- aSa 
l§i chu orygiualnych pałaców maharadżów [§I 
iSJ , inciuskica 1§1 
ieJ Grają ~yl.ącznie hinduai i naj„ [§J 
L2J pięknie,sze hinduski [§J 
lei Następny program. [§I 
1.eJ WYSl'A ŁEZ ml 
l2J Począte.K w dni powszednie o i'odz 1§1 
leJ 4 po poł. w soboty i święta o godz. 12 ll!I 
Le. mllilfi11§11illiJ8Ciłl§Jlil l§i liiłill§l12J 

•ri!!'' 

' ("THE WHITE CROW") li autoryzowany przekład Janiny Sujkowsk~:~· 1
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„ •••••••••••••• „ „.„ • . „ .„ • ._ ········- •·:> ••· -························-······· 
Milczał przez chwilę, poczem rzekł, rozciągając sy

laby. 
- Jak - już - po-wi~ałem: cze-go-śmy się do

tąd do-wie-cizie-li? 
Boyd usiadł bokiem na brzeżku biurka i odpowie~ 

dZiał: 
- Niczego, panie. Podług mnie, niczego. Jak pan 

w ie, mam pewne doświadczenie .• Pomimo to nigdy nie 
wi:działe:ni pokoju, ~tóryby tak nic nie mówił, jak ten. 
Zamordowano człowieka - wielką rybę - zainordowa
no go w jego własnym gabinecie o jakiejś porze wie
czorem. Posługaczka zastała. zrana zamknięte drzwi i 
znalarz.ła go prawie bez głowy. Klucz tkwił w zamku tak, 
ż~ trzeba go było wypchnąć od zewnątrz. Niema tu żad
nego komina, którymby się można spuścić, a okno -
no, wyglądał pan przez okno. Siedemdziesiąt stóp gład
kiej ściany, bez żad.n-ego występu, bez rynny, bez ni
czego. Na podwórzu niema żadnych drabin i wogóle ni
gdy nie było. Tylko garaż i dozorca garażu, który jed
dnocześn~·e pełni obowiązki stróża nocnego. Ten jest w 
perządku. Przerz; całą noc był na nogach i nie zmrużył 
oka. Ale nic nie słyszał, nie nie widział. Doktór Paddock 
nie chce ustalić czasu śmierci, mówi tylko, że musiała 
ona nastą.pić najmniej przed ośmiu godzinami zanim 

zobaczył ciało. Wezwano go .rano o 8,30. Przed ośmiu, po
wiedział, ale nie przed czternastu. I to coś znaczy, co? 
Wniosek, że morderstwo zostało popełnione między szó
stą ubiegłego wieczoru i pierwszą w nocy. Siedem go
dzin nieokreśloności. 

Urwał i zapatrzył się cierpko na niewyraźną masę, ry
sującą się pod płótnem. Mogło się zdawać, że ma urazę 
do trupa za jego bezmówność. 

Pike zdjął oczy z błyszczących czubków swoich bu
tów i spojrzał przez biurko na zwierzchnika. 

- To, co pan mówi, brzmi jak hipoteza samobój
stwa - rzekł. 

- Wioem! - warknął Boyd. - Ale nie słyszałem je
szcwe o samobójcy, który przerżnął sobie gardło na 
głębokość połowy szyi, nie dopuścił do natychmiastowe
go krwotoku, wstał, wyozyścił czy schował, czy zniwe
czył narzędzie śmierci, poczem usadowił się na krześle i 
pozwolił krwi wyciec rarz;em z życiem. 

Antoni podchwycił jedno słowo. 
- Wyczyścił? - powtórzył. - Więc pan przypuszcza, 

że to mogła być brzytwa? 
- Tak jest, panie Gethryn. Albo jakieś narzędzie 

tak samo ostre i tak samo wygodne, a to trudno sobie 
wyobrazić. Dr. Paddock na pierwszy rzut oka zaopinjo
wał, że to musi,ała być brzytwa. 

- Tak, brzytwy są wygodne. 
Antoni opadł na przeraźliwie luksusowy, wygodny 

skórzany fotel, zwrócony ukośnie do zakrytego krzesła. 
- Bardzo wygodne. A teraz pan, panie Pike, co pan o 

tern myśli? 
Oczy inspektora utkwiły zpowrotem w czubkach bu

tów „ a powolny głos odpowiedział: 
- Nie jestem pewny, e:1,y wogóle co myślę. Jak do~ 

tąd, jestem na rozdrożu. - Podniósł oczy i spojrzał 
wpierw na swego szefa, a potem na Antoniego. - Widzi 
pan, rzecz przedstawia się tak. Przekonałem się niejed. 

nokrotni.e, że w wypadkach takicj:J, jak ten, gdy to się zda. 
je człowiekowi, że ma do czynienia z czarami, najlepiej 
jest czekać. Wstrzymać się od myślenia. Zamienić się 
w maszynę notują.cą szczegóły. Nie teoretyzować. Nie 
głowić się nad żactnemi: „jakim sposobem?'' czy „jakim 
cudem?" Poprostu zbierać fakty, jakie się nasuwają, 
ważne, czy pozomi-e nieważne. I wkońcu, po takiem dłuż
szem szperaniu i szukaniu wyłoni się może nagle jakiś 
fakt, który naprawdę pobudzi d<> myślenia. Coś, co wy
świetla momentalnie pozorne czary. - Urwał i zako~
czył niezręcznie: - Nie wiem, czy w tern, co rnów-ię, 
jest trochę sensu, czy -

- Dużo sen.su - przerwał Antoni. - O ile można się 
powstrzymać od myślenia. Nie wiem, jak pan, ale ja Jaie 
potrafię i tu niezdolność jest mi cz~to nie na rękę. 

Boyd uśmiechnął się sympatycznie. 
- Nie może pan nie myśleć? 1'o ll1<>że pan nam powi~ 

co pan myśli. · 
Antoni potrząsnął głową 
- Wykluczone. Pomyśl pan, jakieby to było szko

dliwe dla inspektora? Mógłbym zahamować kQłeczka je
go autoprohibicyjnej maszyny. Tak. I zresztą cbocrn~ 
myślę, to może dobrze nie wiem, co myślę. - Dźw1pą. 
z siedzenia swą długą, chudą postać. - Tyle tylko PO: 
wiem, że szyfr - przynajmniej dla tego zagadkowegó 
pokoju brzmi: Sasbeng. 

·Boyd roześmiał się swobodnie. 
- No, jeżeli pan nie chce nic powiedzieć, to trudno. 
Pike otworzył szybko notes. 
- Jakie słowo, panie? 
Antoni wymienił porządkowe litery słoWL 
Boyd uderzył po ramienłu inspektora. 
- Nie sprzeniewierzaj się swojej zasadzie mo~ 

chłopcze. Aby tylko nie myśl. Jeszcze na to za wcześ
nie. 

(d. c. n.) 
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KlłOlllKA 

I O~lS: 
Obiecanki - a faktyczna pomoc Magistratu 

dla bezrobótnych STYCZEŃ Wincentego 

JUTRO: 
Ra)tttułida 22 -· -
~s. 1łbńca ~ 8 m. 7 

achod „ Ił· 16 m. S 

w~. słt>ńca. ~-
g m. 57 

Zachód „ li• 5 Iii. 7 

sRODA 

hleb i o t · nłejł.l 
Pod przewodnictwem p. nać!filfllk.a 

Ankerstajna, prz~ udziale Rier9Wttilm Od 
Jzialu Afprowir.acyjnego -..... P• Lild~\Vskie 
go i mitzelnika OddZi!lłu Kru-ne~u Staro<
_,twa Grod~kiego - Pi Rema, ·OEłbfW się 
,olujno po&iedzenia sekcji mąetno-cllłebo 
·.ej i sekcji rrtięst1ej ko1tlisji badrutia een: 

W lkyniku 9brad sekcji Ifiąc11no-<:lhl~ 
·Jowej, pei.>tanowioflo ohniBY~ eehę tinlebli 
4tnlega t 4U 66 !i{) _gres.ty l!łii. ki~ram1 
... e11!l mąki szetin~j b5 proc. - de 68 ~i 
L 65 proc. - do 66 gr. za klg., - _bato
miaat ~1mę ćhleba r~tJWt!g'(j 1 but~k pa-
ostawi®ó b~z żfillanr. 

Ha posiedzeniu sekcji mięsńej pósta-
1tJW10tto w W)'n1ku tlłuż.szej dyskusji 6" 
~li ,;,yć ceny tt1fę~a wl$rzoW~~o i przetwo 

, JW tego mięsa o 5 ptoc.ł Ciel~iny o 10 
iJ1'0c. 1wół0Wi11yod10-14 gr. rtli. ldlogra.„ 
mie. 

Uchwały kómls;ji ctmrtikd\Ve,i, wstały 
" \Bilu wcio~Jszym ll4 fJOSl~u. Ma
gistratu zatwi~rdwner. 

Prze iesłe ie ofłcerdw 
· ,ardlzonu łódzki eg Y// stan 

spoczynku 
. jak alv dowiaclutemy. ~ajnowszy dzielł-

111k personalny M. S, W OJSk, przenosi w 
stan spoczynlui m. ln. naetępująQych ofiee„ 
rów łodikich: 

Pułk. Kurcm~ł11 podpułk, Biernacki, 
podptlłk. Be11ietk1~ maJot Kuryluk, pod„ 
pułk, Mllf8Ztiłko1 fiUlJOf Korytld, majot 
\:horzowski. (p) 

~łtna pełlił - a tnagistrackientl fra~esłliamt 
Ofltjaltiy tliulelyrt Fllhdtisz:t1 Ile~rob.dcia 

z przHl d-Wótłi t}igb~ąi notował, iż ilbść 
bezrobt1thych w Łctdzł wynosi Jfosżmarną 
cyłrę 34.0C1a dsób, z ezego z zasiłków ko
rzjsłah:> i5,357 bezrtlbbtnydi. 

W Ubiegł!łh tygotlfliu cyłta ta Wzrb
sła tło 35;8 t :J B€zrolJ6fnY,cll ż . tern, it z 
zaslłkow k8rźystało t a;a 17 ostJb„ •. 

Oto §ą sucłie, leełl strruizłlw'e ,.; swej 

wymowie liczby. światk~E!. ofie; ze bezro
boeie wirasta Ustawicznie, i ie p6wlększ1t 
się state liczba nlestezęśllW)'di dla kt6ryeh 
pdttiot jest hłeodzbwna. 

Dalecy jesteśmy otl cłemagogiczttego 
oskarżenia, że do kty2ysti tego przyczy
lilłY sł~ wiatli~ komuf1alttt! fhia!łta. 

Ni@rtirtlej ~ał1ytUjettty: Czy Magistrat 
u1.::tyftlł Wsżystko aleby d11poftit3c łl~żio-

• 

RUBIN .TEIN 

CAŁA 
ł 

. W" ADJO 
ł;jnia 2§ s!ycz.ttia o 8-ej wieczór 

POLSKA 
' 

pfii' fddlóódlihm1ikach 111~ ego 

• 
• 

Samobójstwo pod ulk Kamieniobrod2kiego 
Wystrzałom 2S r wolweru pr erwał pasmo swojego życia 

Wc1;oraj pótnym l\'ietzorenl w domu Zbiegli się lokatorzy, posłano po pogo· 
przy Ulicy Północnej 29 rozegrał się zagad towie, lekarz którego stwierdzić jednak 
kgWy dr3mat, który pocląghął za t>obą ży mógł tylko zgcm. 
cie ludzkie. Kula rewglwerowa Jltzebiła- mózg. 

Około godil11y 10..,ej Wieczór do jedne- Niezwłocz11łe na miejsce przybył proku 
go z miesz;kań wszedł młody zołnlerz; ordy rator przy Sądtie. Woj!skoWym ota.z szef żan 
ttans tamies~kałego w tym dorrtu podpuł- dathierJi o, K. 1V mjr. dt. Rieser, którzy 
kóWrtika Kamienlob.rodzldcgo, wszczęli dochodzeHle. 

S 
Prtybyły oświadczył, it jest bardzo za- Ppułkownik Młeczy~łttw Kami@nłóbtocb 

łrajkpraCOWoikówmiejskich rii0pokgjo11.y, nieobećność:lą ppttłkoWnika1 kl b_ył kierownikiem . skłttdtticy sa11itatttej 
nar .zie z wł l!l~ony nigdy bowiem dotąd nie żdarzało się1 że~ IV Okręgowego Szpitala Wojskowego w 

Na dzień wczorajszy zwołana z.ostała by ppułkownik tak późno do domu wracał. Łodzi. . 
przez Polski związek zawodo Pr 11 Następtt~e ptMłł sąsiada o i}oiyezenie ZoM samobójcy przebywała W ośtat · 
konferencja ńlięclztzwi~~o:i' ~ele~ ~ tr!U J~klegoś f1~rzędzia .do otw:irtla chzwi. tdftl czasie w Prteltl}'ślU. 
Inówienia dalszej akcji, odnoś~rie żąda.ft Priy. tl~mocy' drucika tltzWł zó~tał_:Y Od kliku d11i vpułkownik Knmienio„ 
pracowników mieJskiłł!. w LodZJ „„ otwarte 1 kiedy ordynans Wszedł dó ptiko- łJrótlzki zdtadtl':!ł obJAwy §llHegó zdenef„ 
płacenia tfa.I&Z'ej Połowy 18-!3J pefiSlt wy jll, oczbm jego ptt~d~t11wił się straszny wowa1ria zaró\vno w mic5zka11m, jak i w 

Jak to już donosiliśmy przed kilku Widok. • . . . . . • bititza. 
4niami, zw. „Praca" postanowił w ta.zie V( s~1ałm H~ kanapie Jezał p!1ułkowf11k Nara.zie powód samobójstwa jest Włit·-
hleu~lędńienin ałtts.miyth żl!dłin praoo- Kamiemobrodzk1 ~ pti;~stritllgną głową. dto~ prowadzątytn sledttwo zttpełnie nie. 
wn.ików mieJgkfeh ptoklamówać strajki Za skwni s~cżyła się krew. . . . 

11 
zfla~y. ~amob6j~twó ppułko~n.lka Kantla 

po poii:ozumieniu ~ innymi związkami; 1 _Obok Iezał rewolwer typu HBrnWHmg nlobrodzU:l~go . wywtjłało w nMscle sztle
komerencj~ wotorajoza miała zdec db- kall~tY G,35, g6hile w sferath wójskdWY.ch olbtqlnie 
wać o alrulji skajkow.ej, .Y P;zerażony ordy~ans wypadł na kury- 1 wratert!e, _(p), 

Póniewaz .zn.ptoorertit 1 przedE:łaWieiłłlll tarz 1 zaczął wzywac pomocy. 
:twiąilh1 Masowego l dh. Dem, rta koli• 
fereooJt Die przyhyH, ói:lt~tećtdi~ tfati~ję • •·---------------------------·• 
odroctooo d11 dnia 26 b, m., fia który tó 
~eń ~orano powtó~ą konferencję tnię-
d~yZWiązkową. (w) 

Pobór roczbik 1909 
jaK się dowladujetflf Z~ ztódeł Ołlcjat-

4ych pobór rocztilkA 1009 nastąpi już z ća
łą pewnością w ttH!Jll. r. b. 

Co się tyc:&y jedyhyóh tywić!l,fi ródzin, 
którzy zechcą korzystać z przysłilglljących 
i~ praw i starać się o odroczenie, to _poda
nia te mo.lna będzie wnosić od dnia 15 lu
tego r. b. 

PodattlA ttalety składaG w kołbisAtja
cie, któty ustali ezy podane w pod1nlu 
fakty zgadzają się z rteczywistośtią po
czem podanie ski~nuje do Starostwa Orodz 
kiego. 

Do podania należy dołączyC: 1) metty 
ki wszyatkkh · GzłorikóW rodziny 2) akty 
ślubu rodziców ł członków, rodziny, 3) VIY 
ciągi z ksiąg efałej ludności 4) śwladec 
two chlebodawcy 5) akta tgonów człon
ków rudzlny nieskreślonych jeszcze z k~łąg 

RUBINSTEIN 

596 

W RADJO! 
Dnia 23 §fycllmia we czwartek znakomitt . pia!lista 
wykona 111 udziałem otldestry Fi!barmónji W arszkw 
akiej pód dyreki:!ą Jerzetro :d«ijanoiw~kiego 
koncert b-mol Czajkowskiego, utwory Cllopłba1 
Albei»ita, d~ F aUa i Liuta. -- - - ...... 

CZY MASZ JUŻ RADJOODBIORNIK? 

Szopa, garaż i samochód 
spłont;ły zgodnie przy ul. Żeromskiego 

ie n~pa łsz w piecu 
botttym i uiżyć ttędzy tysięty ztectukowa
nytli robolfHków; którzy wśród zimy, 
wśród głotlU. i chłodu, przeżywają sw'h 
ttajstrasznlej!lzą dla zdrowegb czJoWieka 
katastrbłę: brak praty. 

bdpowieź nasza wypaść musi hega• 
ływnie! . 

Rzekomo tobottticzy Magistrat; fiojni~ 
sEafujący groszem tam, gdzie chodziło 
o realizowanie najtoz:rttaitszych pattyjttych 
mriołlek gay Wtedy chotlzł t1 pui11tJc dla 
b~2robotnyeh1 okazuje się dziwnie twar„ 
uy l osiczędny ·-

z początkieht gtlltittla :tWr~fił& się & 
IJ1 ~t~e:. Zł~HU~ekłeg(j d~legacja Zwiąlku 
Włókniarzy t pesłettl WasżkleWież@m i 
kłetdWttikienł zw1ązttu ,1Prne11h P• Mo
dfźeje-W~kiffi ha {:!@le i zapylahiem jat 
i o ile zechce Mdgl§łfiit łódzki przyjść z pe;.. 
lhoeą bel!toMtnyfll w dltt~sie titńoWym. 

Na interpelację tę oświadczył pan pre• 
tydeł1t, !e htlWy . bU<liet miasta przewiduje 
tiii ten eeł j4b,b0ó d1:1 350,óbo zł. 

Aliści '!' „Dzienniku Zarządu M, Łodzi°', 
w protokóle · z posled;genia Rady Miejskiej 
z dnia 19 grudnia powiada się wyraźnie: 

ł,Na prłJWidteńle W zimie l 929/30 ~ 
ku akcji pańshvówej pomocy gotówkowej l 
mlej!ikiej północy opałowej dla bezrobot
nych fobotnik6W fizyctnych Magistrat zmu.< 
szonf będzie wydatkować z funduszów 
miejskich kwt>t~ zł. 120,000," - czyli sum{ 
prawie trzy razy nitszą, niż W obiecywał 
p. prezydeńt. 

Czytamy dalej: 
Rada Miejska postanawia: „ptzystąpf\ 

w timle 1929/30 do prowadzenia miej
skiej akcJi pomocy opałowej dla tych bez~ 
robbbt. robotników fizycz., którzy korzystać 
będą t paftBtwowej pomocy gotówkowej 
w mysi ptit1ktu 1 niniejszej uchwały, ' dro„ 
g<t jednorazowego wydałlła: a) dla bezro
bolhych, obarczonych małą rodziną 4 cnt 
metr. węgla i b) dla betrobotnych, obar~ 
czonydt, dllią rodziną o cnt. metr., węgla"; 

Dla objaśnienia czytelnika dodaiemy, 
że tych, którzy pobierają doraźną pomoc 
ze skarbu państw<lt Jest na terenie Łodzi 
21000, - a co zatem idzie tylko -dwa ty
siące bezrobotnych otrzyma od miasta po„ 
rttoc opałową.. · 

A cói począć ma nierównie więksu 
re§zta. robotników, pe _bawionych pracyi 
- tych 16,817 osób? 

120,()()(} zł. jest sumą, śmiesznie nisq 
Przypominamy tu, ż~ popttedni Magi„ 
strat na aktję pC!clttbrtą w roku 1925 U< 

chW<tlił sutflę 600,000 zł... 
Tak! ale poprzedni Magistrat nie b~ 

„.Magiśtra tern robotniczym"' 
Fatalna gospodarka magistrncka obec· 

nych włodarzy miasta doprowadiiła bud· 
zet Łodzi do ruiny tak, że nie ma tera1 
funduszów, by przyjść z pomocą tym, kt& 
rzy jej jakMjbardziej potrzebują. 

Magistrat albo wydziela oszczędną jał• 
mużnę albo całą odpowiedzialność składa 
na rząd. 

I dlatego w pórę przychodzi wiadomość, 
ie zasiłki dla betrobotnych zostały przet 
ministerstwo pracy i opieki społeczne{ 
znacznie rozszerzone. 

Na faryzeuszowską demagogję magi• 
strackich partyjników odpowiedział Rząd 
realnemi faktami świadczącemi , jak bar-. 
dzo mu na sercu tezy dola bezrobotnych. 

s. 

Zjazd inspekto ów szkolnych 
" Łodzi 

~ałej lud11o~cł. • 
Wob~e tego, te ferrrtih jest ju.Z ńleda

łekł jedyni żywiciele chcący statać się 0 
odroczenia winni już zacząć czynić starania 
t wszystkłe wyżej podane dokumenty. (p) 

W dniAch 24 i 25 b. m. odbędzie li\ 
zjazd inspektorów szkolnych O~cręgu 
Szkolnego Łód~kiego, zwołEmy celem o
m6wie11fa najaktualniejszych za.gadnie:ti. ~ 
dziedziny s:Lkolnfotwa. 

Wczor:łj w godzinach południowych tnajdująty się w niej warsztat stol~rskl Zjazd odbędzie się Pod urzewodni• 
zaalatmowa110 straż ogniową wiadomością należący do Wojciech.a Krzesz~ov:sk1eg?. ctwem Kurator:i p. Gadomskie~o w sa
o pożarze który wybuchł przy ulicy Ze~ Pozatem spłonął ~araz oraz żflaJdUJf!Ca się lach repr~ntacyjnych Kuratorjum. 

Nocne dyiury aptek 
Dziś dyżurują ·apteki: Sukc. F. W6jclckie• 

IO.. (Napiórkowskiego 27), · W. Daniolecklogo 
(Piotrkow1ka 127) 1 Ilnickiego i Oyntera (Wól
C2&fiska 87), Sukc. Lcinwebra (Plac Wolnośći 
I), Sukc. J. Hartmana (Młynarska 1) ,J, :ka
bana C.Aleksandrowska 80). _(;JU 

romskiego Nr. 63. wewnątrz taks6wKa Nr. 287 za. rtumerem Na zjaul z ramienia Min. W. R. i o. 
Strni po przybyciu na rnlejsee stwler- woj:. Ł: D. 80782, należąca do Michała P. przyjezdfa wizytato1• ministerjalny p. 

dzlła, że pali się stojąca w głębi podwórza Kosmsk1ego. 'Klebanowski. 
szopa oraz przyległy do niej garaz. Jak okazało si~ podczas remontu tAk· Na zjezd.zie zosta.na omówione sprawy 
P1 ~eszł? godzinę tr~ały wysiłki straży ow s6wkf ktoś zaprószył ogień skutkiem cze- na.prawy adl:ninrstracj{ szkolnictwa, ro%· 
gn10WeJ, po tytrt ~as cz~sie pożar udało się g~ z~pallła się bertzyna i gara:!. Stąd pło- woju szkolnictwa powszech11ego tudzież 
całkowicie tlokahzowac. n11e11ie przeskoczyły na szopę. średni-eJro. (w) 

Spłonęła doszczętnie szopa, 11ależąca 1 ····-Sti-aty wynosza razem orzestło 201000 ...--o-
. ak .i. cal.a oosasi.a. tiQ Cha.Uu.a Plk.a. ru:az hw.;clL 1tU 



l'Cr. 21 „HASŁO" z dnia 22 stycznia 1930 roku. 

Wampir z ul. Dąbrowskiej 
przeniósł się w inne okolice miasta 

Zniewolenie wieśniaczki w lesie na Mani 
Jak to już donosiliśmy przed paru dnia

mi, w okolicy fabryki Haeblera, przy ulicy 
Dąbrowskiej jakiś zboczeniec urządzał po
lowania na powracające z pracy dziewczy 
o.y z okolicznych wsi i wciągając je w pole 
dokonywał gwałtu. 

W ten sposób poszkodowane zostały 
wówczas dwie dziewczyny, przyczem jed
aa z nich dzięki przypadkowi, zdołała się 
łbronić. 

Na skutek doniesień poszkodowanych, 
1<>łicja roztoczyła jaknajściślejszą obserwa 
cję, jednak nie zdołano ujawnić sprawcy 
iwałtów. 

Prawdopodobnie jednak zauważył on, 
je teren przy ulicy Dąbrowskiej nie nadaje 
'iię ze względu na wzmocnione posterunki 
policyjne, do dalszej jego zbrodniczej dzia 
łalności, gdyż od tego czasu przeniósł się 
• inne miejsce. 

Oto w dniu wczorajszym ulicą Karolew
ską prowadzącą nad lasem miejskim na 
Mani, powracała wieczorem do domu wieś
niaczka ze wsi Srebrna, tuż pod Łodzią po 
lożonej, niejaka Helena P. 

Dziewczyna prowadzi handel mlekiem 
I każdego dnia przybywa do Łodzi, wraca
)ąc po upływie kilku godzin, zwykle pomię 
dzy 11-12 przed południem. 

W dniu wczorajszym załatwiała różne 
'J)rawunki i z tego względu zabawiła nieco 
dłużej, tak, że wracała do domu już o 7-ej 
wieczorem. 

Gdy znalazła się na krańcu ulicy Ko
wieńskiej, w odległości kilkuset metrów od 
ostatnich zabudowań, nagle z przyleg
łych krzaków wyłonił się mężczyzna, któ
'fJ zapytał ją o drogę do Konstantynowa, 
poczem rozmawiając z nią szedł kilkana
\<:ie kroków. 

Nagle osobnik ów wyjął rewolwer 'i 
kierując go w skroń oniemiałej ze strachu 
dziewczyny, zażądał by bez oporu oddała 
BlU się. 

Helena P. usiłowała wzywać mimo 
groźby pomocy, jednak bezskutecznie, 
!{dyż napastnik obezwładnił ją i dokonał 
ta niej ohydnego gwałtu. 

Po dokonaniu swego bestjalskiego czy
lU, przedstawił się swej ofierze jako Hen

. ,iyk Kaźmierski, przepraszając ją z~ nawią
~anie z nią w ten dziwny sposób stosunku, 
~dyż inaczej nie miał sposobności. 

Gdy dziewczyna poczęła krzykiem alar
mować i wzywać pomocy, osobnik po raz 
drugi zatkał jej usta chusteczką od nosa i 
@l!!l!!~l@!!!!!!l!!!ll!!!!!~!'!!i!!l!!!~!I!!!!!!!!!!~~~~--

Zarządzenie p. min. 
Matuszewskiego 

zwalczające bezrobocie 
Minister skarbu, p. Matuszewski, za

rządził, aby w przedsiębior~twach mono
polowych nie przeprowadzano zbiorowych 
redukcyj personelu robotniczego w bieżą
cym okresie zimowym. Zarządzenie po
wyższe zostało wydane ze względu na o-
00cną trudną sytuację na rynku pra~y. 

zgwałcił. Dziewczyna straciła przytom
ność. 

Gdy oprzytomniała napastnik znikł już. 
Zgłosiła się więc do najbliższego domu, 
prosząc o okazanie jej pomocy. Zawiado
miono natychmiast policję, która wszczę
ła dochodzenie, jednak narazie bez rezulta
tu. 

Charakterystycznem jest, że osobnik ów 
nie wziął pieniędzy, które Helena P. chcia
ła mu dać, gdy zagroził jej rewolwerem. 
Dalszy pościg trwa. 

Według opisu podanego przez poszko
dowaną, jest to ten sam osobnik, który 
operował w <:>kolicy ulicy Dąbrowskiej. 

{w) 

Bezrobotni pracownicy umysłowi 
mogą zgłaszać roszczenia o zasiłki 

przysługuJące im z z. U. P. U. i za pośrednictwem Oddziałów 
Powiatowych Kasy Choli·yc~ m. Łodzi 

Kasa Chorych m. Łodzi wykonując wydatków, związanych z przyjazdem do 
czynnosc1 zastępcze Zakładu Ubezpie- Łodzi. 
czeń Pracowników Umysłowych, obejmuje Aby wymienionych bezrobotnych nie na
wszystkich ubezpieczonych w Zakładzie, rażać na stratę czasu i koszta przejazdów, 
zamieszkująi:ych nietylko w Łodzi, lecz i związanych z formalno:'°ią zgłaszania rosz
na terenie powiatu łódzkiego, a więc w czeń zasiłkowych - Komisarz Kasy Cho
Zgierzu, Konstantynowie, Aleksandrowie, rych wydał zarządzenie, w myś} którego .z 
Rudzie Pabianickiej i Tuszynie. dniem 1 lutego r. b. bezrobotni pracowm-

Do chwili obecnej zgłoszenia roszczeń cy umysłowi zamieszkujący na terenie 
bezrobotnych pracowników umysłowych o powiatu łódzkiego, zgłaszanie roszczeń o 
zasiłki przyjmowane są wyłącznie w zasiłki uskuteczniać mogą za pośrednic
Łodzi przez Referat Ubezpieczeń Pra- twem Oddziałów Powiatowych Kasy Cho
cowników Umysłowych, mieszczący się w rych m. Łodzi w Zgierzu, Konstantynowie, 
Centrali Kasy. Przy obecnym systemie bez- Aleksandrowie, Rudzie Pabjanickiei i Tu
robotni pracownicy umysłowi, mieszkają- szynie. 
cy poza Łodzią narażeni są na ponoszenie 

KINOMIMOZATEAT~ 
UL. KILIŃSKIEGO Nr. 178 
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„Przedziwne Kłamstwo 
NINY PIETROWNY 

I 
W rolach głównych: 

Brygida HELM •:• Warwick WARD, 
Frank LEDERER 

I ;;1.:••iAINla1111GS w 0 bm i' 

L_ ULICA GlłZECHU 

Strajk kotoniarzy zaost~z~n~ 
Konferencja up. Insp ktora Pracy W0Jłk1ew1cza 

spełzła na niczem · 
Od trzech przeszło tygodni na terenie nieważ uważają je za najzupełniej słusz

Lodzi trwa strajk kotoniarzy. Powodem ne. 
wybuchu strajku był fakt następujący. Przemysłowcy natomiast zrobili 

Str. i 

Skrzynka do lis~ 
Od jednego. z czytelników otrzymali&. 

my list, w którym autor porusza sprawł 

nieprawdziwych informacyj, ukazują

cych się w prasie codziennej. Autor Błu· 
nie podkreśla, że źródłem nieścisłych al
bo wręcz kłamliwych informacyj są praw 
nie odpowiedzialne za treść podanych 
wiadomości agencje prasowe. 

List ze względu na ważność poruszo· 
nej w nim sprawy podajemy w całoścli 

zaznaczając, że solidaryzujemy się I 
wywodami autora. 

Redakcja. 
Dopiero nied2CNJ1o znakomita pisar. 

ka M. J. Wielopolska, ~dając druzgo
cącej krytyce prasę poznańską, wskazała 
na wysoki poziom dzienników w innych 
miastach poza stolicą, a m. in. w Łodzi. 

Aczkolwiek ufamy, iż w opinji tej 
nie jest ona odosobniona, musimy jed
nak stwierdzić, że pod względem inf or· 
macji lokalnej prasa łódzka częstokroć 
mocno grzeszy. 

A wina w tern czynnika obcego. 
Niestety rozmaite agencje prasowe, 

które rozpanoszyły się w naszem mieście. 
ku prawdziwemu utrapieniu czytelników 
i dzienni.karzy, przeszkadzają w utrzyma
niu dzienników na ich właściwym pozio
mie. 

Goniąc za jaskrawą sensacją i licytu
jąc się wzajen1, agencje prasowe nadsy
łają w swych biuletynach takie niestwo
rzońe historje i banialuki, że podrywają 
w zupełności zaufanie społeczeństwa do 
pism, narażając je na nieprzyjemności. 

Wystairczy przytoczyć kilka faktów. 
Przed kilkoma tygodniami prasa tu. 

tej sza umieściła wiadomość jakoby " 
Ozorkowie i Strykowie odbyły się demon
stracje be"M"obotnych. 

Ponieważ informacja ta była z grun 
tu fałszywa, dzienniki zmu~one były j4 
odwołać. 

W tych dniach któraś z agencji poda
ła znów wiadomość, że w czasie prnejaz.. 
du Pana P.rezydenta Rzeczypospolitej 
przez Koluszki, wyjechał na spotkanie 
pan wojewoda Jaszczołt. 

Infom1acja zgoła nieprawdziwa. 
Fałszywą jest również wiadomość ja

koby pam. minister Prystor dnia 22 b. 
m„ t. j. dziś przyjeżdża do Lodzi i odby
wa konferencję z p:rzoostawicielami sfer 
przemysłowych i robotniczych. 

Jak się dowiadujemy, pan minister 
Prystor istotnie zamierza przyjechać w 
sprawach bezrobocia do Łodzi, ale nara· 
zie a.ni dzień przyjazdu, ani program 
prac nie zostały jeszcze ustalone. 

Przez takie informacje dziesiątkó'ł. 
tysięcy czytelników dz.ieje się nietylko 
krzywda społeczeństwu, . słusznie uważa
Jącemu dziennik za jedyne miarodajne 
źródło wiadomości o życiu w naszem 
mieście, ale naraża się je niejednokrotN 
nie na poważne straty materjalne, za§ 
pi1smo - na niezasłużoną etykietę kłam
cy. 

Temu stanowi rzeczy musi być położo 
ny kres. . 

Wi.n!ny zainteresować się tą sprawą 
zarówno korporacje dziennikarskie, jak 
pr7ledstawiciele poszczególnych redak
cyj - i wspólnemi siłami plagę fałszy
wej i tendencyjnej informacji wyi;epić z 
łamów dzienników. 

Czytelnik. 

ZACHĘTA W połowie grudnia kotoniarze za po- prawdziwą niespodziankę ponieważ o-
g , . <~ średnictwem Zwią~ku Z. Z. P. (Gdai1ska świadczyli p. inspektornwi Wojtkiewi- ł'lml~l!!!!!!!!I!~~~!!!!!!!!!~~~~~~~~ 
;o 40) zwirócili się do przemysłowców teJ czowi, że poprzedni swój wniosek ~YC?-
~ z G I ER s KA 2 6 ~ bra.n.ży z żądaniem uregulowania cenni- fują, ponieważ po pewnym zastanowiemu + + 

·~~!!!!!!!!!!!!!!!!~~~~~!!!!!!!!i!!!!l!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!tll ka płac, ponieważ do tej pory na terenie się doszli do wniosku, że obniżyć płace 
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MOTYL 
BRUKOWY 
POTĘŻNY DRAMAT 

W roli głównej 

Anna May Wong 
P•c"'!l•k w c!Di powased„;. • 4 pp., w soboty: 
Diedziele i iiwi'łt& o ll w poi. Ceny miejs„ 
w da1 powszednie, Diedsiele i iwięta aa pler, 
WHJ' aeana 111 m. 40 V· II, I i balkoD 60 IT• 
loia 1 zł. Na naatv•• -- w dni po
-HdDio W a. 60 r'· li i balkon 90 rr• I m. zł. 
LlO. lota zł. 150; w Diedzicle i ówiqta Ul m. 70 
p„ U •· l ii:ł. balkon zł. 1.10, I m. zł. 1.20, 

loia zł. 1.80 

Nastqpuy proa-ram: 

Sodoma i Gomora 

każdej poszczególnej fabryki obowiąz~ kotoniarzy należy nie o 30 procent, lecz 
wał inny cennik. o 50. 

W odpowiedzi na to przemysłowcy o- Oświadczenie to spotkało się z obu:rze-
świadczyli, że mogą o ujedm.ostajnieniu niem przedstawicieli robotników, którzy 
cenn.ika mówić tylko w tym wypadlm, konferencję opuścili. 
kiedy płace kotoniarzy będą zmniejszone Wobec powyższego strajk w dalszym 
o 30-40 procent. ciągu trwa, a nawet będzie znacznie za-

Propozycja ta spotkała się z oburze- ostrzony. (p) 
niem kotoniarzy, którzy wreszde w 22 m••••••••••••••grudnia r. ub. przystąpili do strajku. M •W"ff * 

Be"M"obocie objęło ogółem 30 zakładów Opłaty od bla~kietów 
przemysłowych, zatrudniających około wekslowych 
6.000 kotoniarzy. 

W pierwszym tygodniu strajku odby- Jak się dowiadujemy władze centralne 
ła się dziięki inicjatywie p. Inspektora omawiają obecnie projekt podniesienia o
Pracy Wojtkiewicza konferencja wspól- płaty stemplowej od weksli wystawionych 
na, która jednak do niczego nie doprowa- dłużej niż na trzy miesiące. 
dziła wobec opornego stanowiska p:rae- Zdaniem władz ujednostajnienie opłat 
mysłowców. wekslowych przyczyniło się do wzrostu ter 

W dniu wczorajszym p. inspektor minu wystawianych weksli. 
Wojtkiewicz zwołał powtórną konferencję Z drugiej strony przyniesie to Skarbo
na którą przybyli zarówno przedstawicie- wi znaczne dodatkowe wpływy. Najpraw
le robotników jak i przemysłowców. Ro- dopodobniej projekt ten będzie uchwalony 
botnicy oświadczyli p. inspektorowi pra- w najbliższym czasie. (p) 
cy, że od .żadań swoioh nie odsta.pil;l ~ 

Napiórkowskiego 28 

Dziś i dni następnych 525 

W spaniały film polski! 

Czerwony 
BŁAZEN · 
Dramat w 10-ciu wielkich aktach 

W rolach głównych : 

SM O SARS KA, 
EUGENJUSZ B O D O 

i NORA NEY 
Następny program: ? ? ? 

poczl\tek w da1 powszednie od 1od7.. 5 .7 i 9, 
soboty o 3 niedziele i święta o W medzielł" 
na pierwszy .seans wszystk ,e mieisca po 40 grosz 

Specj::i.lna ilustracja muzyczna w wykat1aniu orkia 
stry symfonicznej pod batutą 

ROMUALDA ULATOWSKIEGO. 
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ZE ZJAZDU NACZELNYCH LEKARZY ,KAS CHORYCH 

na.cze nego lekarza łódzkiej K sy Chorych 
dra Bogusławskiego 

spotkał się z entuzjastycznem przyjęciem przez uczestników zjazdu 

Mr. 2t " 

O dawnych i obecnych 
zwierzyńcach 

Wczoraj powrócił do Łodzi naczclnv ni wypowiedzieli się za planem dr. Bogu
lekarz łódzkiej Kasy Chorych dr. Bogu- sławskiego, uważając go za zupełnie możli 

łania w akcji zapobiegawczej ze światem 
lekarskim, pracującym naukowo, dalej 
współpracę z samorządami terytorjalnemi 
oraz instytucjami społecznemi. (p ), 

Zbierając dla celów naukowych materjał f{ 
dawnych i obecnych zwierzyńcach w Polsce, u-
praszam jak najgoręcej wszystkie osoby, któ-1 
rym jest wiadome, że ktoś z obywateli zi~ 
skich ma lub miał przed dawnemi laty zwierzy. 
niec, o łaskawe dokładne podanie mi, gdzie byl 
ten zwierzyniec, oraz wszelkich inych bliżseyChl 
szczegółów. 

Proszę też o podanie połaci lasów, leśniezó..j 
wek, zaścianków zwanych „zwierzyńcem", wrei 
szcie miast, gdzie są ulice zwierzynieckie i t. p. sławsJ.<j, który reprezentował Kasę Chorych wy do zrealizowania. 

Za wszelkie bliższe dane o tem, oraz za 
wskazanie dzieł, w których znaleźć można chOĆ\ 
by najdrobniejsze wzmianki o dawnych zwie.. 
rzyńcach, będą mocno zobowiązany; dając wy
raz mej wdzięczności w przedmowie pracy, ktcH 
rą przygotowuję. 

w Łodzi na konferencji naczelnych leka- Po dyskusji ustalono szereg wytycz-
;zy Kas Chorych w Warszawie. nych, uznającyc~ konieczność współdzia-

Konferencja, która zwołana była w spra ~~~,~~~~~~~e~~~~·~~~,5~~~~e~~~~-~oo~a~~~~~~~~~~·~,~~~~~~~~~ 
wie akcji zapobiegawczej zgromadziła 1-0 
lekarzy z c.:łej Polski. 

Przewodniczył konferencji b. minister 
ldrowia ilr. Chodźko. 

Na konferencji tej, do której przywiązy 
wano bardzo wielką wagę wygłoszono dwa 
zasadntcze referaty. 

Pierwszy wygłosił dr. Kłuszyński b. na
czelny lekarz łódzkiej Kasy Chorych, a o
becnie naczelny lekarz przy Ogólnopaństwo 
wym Związku Kas Chorych. 

Referat t~n dotyczył zasad ogólnej orga 
nizacji aitcji zapobiegawczej, opieki nad 
matką, Si'.czepień ochronnych oraz wyma
ganych kwali}ikacyj dla lekarzy kasowych. 

Po refen.cie dra Kłuszy1'iskiego wywią
tała się bardzo obszerna dyskusja, w wyni
ku której ustalono zasadę kwalifikowania 
lekarzy, która w odniesieniu do mniejszych 
Kas Chorych należeć będzie do okręgowe 
go związku Kas Chorych. 

Drugi referat, a raczej gigantyczny, 
śmiałemi rzutami nakreślony plan na naj
bliższą przyszłość - wygłosił naczelny le 
karz łódzkiej Kasy Chorych dr. Borrusław-
ski. I:> 

Na wstępie swego przemówienia dr. 
Bogusławski wyliczył wszystkie zalety i 
zbawienne skutki prolilaktyki, która wcie
lana w życie powoli daje nadzwyczajne re
iultaty. 

Nawiązując do tego dr. Bogusławski 
rzucił myśl, by profilaktykę tą rozciągnąć 
nietylko na członków kasowych, którzy sta 
nowią 15% zaledwie ogólnej ludności -
\ecz na cały ogół. 

Niestety Kasy Chorych nie są w stanie 
przeprowadzić tego olbrzymiego planu, po
nieważ budżety ich są zbyt nikłe w porów 
naniu z kolosalnemi kosztami, jakie pociąg 
nęłoby za sobą wcielenie tego planu w 
życie. · 

Pomimo to, plan ten jest najzupełniej 
realny i technicznie nietrudny d-0 wykona
nia. 

Trzeba tylko trzech czynników, zro
lumienia w społeczeństwie, pomocy pań:.. 
!3hvowej oraz współpracy samorządów. 

Nawiązując do tego p. dr. Bogusławski 
aucił myśl opodatkowania całego społeczeń 
~twa, stwarzając tern samem nowe, miljo
nowe kadry ubezpieczonych. 

Następnie p. dr. Bogusławski omawiał 
sprawę spółdziałania w akcji zapobiegaw
czej Kas Chorych z publiczną i prywatną 
opieką zdrowotną, będącą jakby modelem 
w mniejszych rozmiarach - olbrzymiego 
9Janu narysowanego na przyszłosć. 

Referat dr. Bogusławskiego wywołał ol
l)r2ym;e wraż~nie na konferencji. Wywią
iała się bardzo ożywiona kilkugodzinna dy 
d,cusja, w rezultacie której, wszyscy zebra-

„Tragedja" rodzinna przy ul. Przędzalnianej 
Co ustaliło śledztwo policyjne 

Na razie za łaskawą życzliwość i cenną ~ 
moc składam zgóry w imię dobra nauki szczer~ 
podziękę. 

Józef Władysław Kobylański, kapitan 
Przemyśl, - ul. Katedralna !. \ W z;wiązku z podaną w dniu wczoraj

szym wiadomością. o mężobójstwie i samo 
bój.stwi.e przy ulicy P.rzędzalnianej 64, do 
władujemy się następujących szczegó
łów. 

Około godziny 10 wieczór do IX ko~ 
misarjatu P. P. rzybiegł jakiś lokator 
domu Nr. 64 przy ul. l'rzędzalnianej i za 
wiadomił dyżurnego przodownika, że w 
domu tym stało się nieszczęście. 

Wówczas na miejsce udał się kierow~ 
nik komisarjatu komisarz Matulewicz w 
towarzystwie kilku posterunkowych. 

Po przybyciu na miejsce okazało s,ię, 
iż w mieszkaniu Matuszewskich popełni
niła zamach samobójczy Władysława 
Łazowska córka ich, żona konduktora 
tramwajowego. 

Zaalarmowany lekarz Kasy Chorych 

stwierdził zatrucie spowodowane wypi-
ciem nikłej dozy esencji octowej i po 
przepłukaniu żołądka denatki, pozosta- Echa afery -kolejowej\ 
wił ją na mieja.cu w dobrym stanie. Ł d • 

W międzyczasie nadszedł mąż, który W O Zl J 

na wiadomość o q;amachu popełnionym Jak już donosiliśmy przed dwomai 
przez żOIIlę schwycił szklankę, w której dniami władze kolejowe wykryły wielk~· 
znajdowało się resztę trueizny i wypił jej aferę na stacji Łódź-Kaliska, gdzie 
zawartość. , stw;i.erdzono, że niektórzy urzędnicy kole ... 

I jemu udzielono natychmiast pierw~ jowi, angażują. robotników i pracowni.._ 
szej _r,omocy. ków na włas.ną rękę, pobierając od nicW 

Wdrożone dochodzenie ustaliło, że wynagrodzenia w wysokości 100 dolaró-wi 
małżonkowfo żyJi bardzo dobrze, że ujgdy od głowy. 
się nałogowo nie upijali i nigdy między W związku z powyższem władze śled• 
niemi nie dochodziło do gwałtownych cze osadziły w aresz<;ie głównych inicja.
sprzeczek. torów afery, w łącznej liczbie 6-osób, re-., 

Jak się pozatem dowiadujemy oboje krutujących się z pośród urzędników ko
małżonkowie w najlepszem zdrowiu uda- lejowych, zatrudnionych na stacji Łódź. 
li się wczoraj do pracy. ,(p) Kaliska. 

Dziś i dni następnych 

24 akt. wielki podwójny program 

I 
Wielki film osnuty na tle głośnej 
sztuki D'Armanta i Girdillana p. t' 

Na czele tej akcji stał sekretarz sta. 
cji Mogiiilski, który miał do pomocy urzę-. 
dników Sasina, Lewensteina i Moraw
sldego. 

Początek seansów w dni powszednie o g. 4, w 
soboty i święta o i· l~ .Pl" W doi oowazednie 
od i· 4-6, w soboty 1 swięta od g. 13 - 3. oraz 
w poniedziałki pn:er: cały wieczór ceny miejsc 

1 Szczur Hote owy 

W toku dalszego dochodzenia, ustal°" 
no, że szajka aferzystów działała nietyl-<' 
ko na terenie dworca Łódź-Kaliska, alę 
również miała rozciągnięte sieci i na in"'\ 
ne okręgi, gdzie protegowali różnych pła.I 
cą:cych im za to. .(w)_ 

Gratyfikacja dla klubów 
ligowych po 30 i 50 gr. 

Orkiestra symfoniczna pod bat. 
p. Łęczyckiego 

Wkrótce: 

i Korsarz mórz· 
południowych 
Richard Bartelmes 

„Miłość w ogniu" 

w roli głównej 

Jae Delenki i 
Elmira Vater 

n 
'Szampańska Mady Christjans w podwójnej 

roli w szlagierowej komedii p. t. 

anna Szofer 
Żywiołowej Mady Christjans dzielnie sekun 
duje cały zespół świetnych aktorów komed

iowych 

Nie znają przerwy zimowej 
Warta i Cracovia 

Ustępujący Zarząd Ligi, ze względu 
na dodatni stan kasy, postanowił udzielić 
klubom na rachunek przyszłych wpł.at -. 
gratyfikacyj, wynoszących 30 procent sunt 
wpłaconych przez kluby jako podatek od 
zawodów. 

I tak ~racovii przyznano 61.1 zł. Wiśle: 
- 496 zł., Legji 428 zł., Ł. K. S. 520 zt.-
Polonji - 364 zł., Ruchowi - 171 zł., 
Turystom - 354 zł., Warszawiance - 269.. 
zł., I. K. P. - 263 zł. Czarnym 282 zł'f -
W arcie - 435 zł., Pogoni - 398 zł. Gar..' 
barni - 428 zł. 

W sumie gratyfikacje wynoszą przeszł<l 
5,000 zł. co stanowi 50 procent sumy po
siadanej przez Ligę. 

Warta - Cegielski 9:2 (2:0). A-klalcem był Lange ·(pierwsza bramka była 
sowemu Cegiel&kiemu udało się przed samobójcza Fontowicza.) 
dwoma tygodniami uzyskać wynik 3:5 z Cracovia - Komb. drużyna Podgó
mistrzem Ligi, to te-L rewanżowy mecz rze - Legja 8 :3. Piiękna, choć mroźna 

~-••mllliilill!31:illlilllli&iilillilllillliiiBm ścią.gnął na boisko Cegielskiego nigdy pogoda umożliwiła piłkarzom odbycie za-
nfowidziane tam ilości widzów. wodów na boisku Cracovji. Przeciwni- :3 Dziś i dni następnych 527 

Dziś i dni następnych 
Dla mlodzłeiy dozwolone 508 

RKA 
OEGO 

Bilety ulgowe ważne I Zamó-
wienia na specjalne seanse w 
godzinach popołudniowych dla 

szkół, związków i stowarzyszeń 

po cenach zniżonych 
kinoteatru ' 

Warta (w pełnym skład~ie, ze śmi- kiem gospodarzy była silna drużyna kom 
glak.iem zamiast Nowickiego) grała zna.- binowana kl. A, złożona wcale sz.częśli
cznie poniżej swej formy, zwłaszcza w wie. Najlepszą jej częścią był atak, kombi 
ataku. nujący i strzelają.cy doskonale. ściborow

Przy stand,e 2:2 (54 · min.) mistrz ski z Podgórza i Grahka z Legji byli tu 
Polski nabiera dopiero oddechu, strzela najlepszymL Słabo natomiast grał bram
siedem bramek, przez Kniołę (3). Przy- karz. 
bisza (2), Szerfkego, Stalińskiego, Rado- Cracovia oez Kałuży: i Zastawniaka 
jewskiego Wojciechowskiego po jednej. nie czuła się dobrze. · 

Dla Cegielskiego szczęśliwym strzel-

105 km. na .godzinę 
na nartach 

W St. Moritz odbyła się w tych 
qniiach bardzo ciekawa próba zmierzenia 
najwyższej szybkości osiągalnej na nar
tach. J ednoki'lometrowy odcinek posiadał 
olbrzymi spadek, który ułatwiał rozwi

, nięcie możliwie największej szybkości. 
Pierwsze miejsce w tym oryginalnym 

konJmrsie zajął Lantschner z Innsbruc
ku, który uzy~kał fantastyczną. szybkość 
105,675 .ldm. Jest to naj-większa szyb
kość, jaką kiedykolwiek o.siągnął czło
wiek za rpomocą własnych nóg, bez użycia 
motoru. 

Liga Sląska 
Do Ligi Sląskiej ma należeć 10 klu

bów: I. KP, Naprzód (Lipiny), Amatorski 
KS., 07 Siemianowice, śląsk (Świętochło
wice), 06 Katowice, Pogoń (Katowice), 
BBSV i Hakoah (Bielsko) oraz Kolejowy 
KS. Wszystkie te kluby za wyjątkiem I 
KP były reprezentowane na konferencji dn. 
15 b. m. Dotychczas klasa A na śląsku li
czyła 27 klubów, redukcja więc tej klasy 
byłaby bardzo znaczna. Organizatorzy ligi 
nie mają bynajmniej zamiaru występować 
z P. Z. P. N„ lecz chcą działać w jego ra
mach, 

---e 

„ 
Il> 

?. 
s: 

Przepiękny film pod tytułem 

Błękitny W ale 
F= O Dramat naatrojowo-erotyczny 

?!)' W rolach głównych : 

~ Vera Veronina 
ltl Carla Barthel 
O Albert Paulig 
> Zygfrjrd Ar n o 
~ 
"' Nad progra.m: . _ 
~ Aktualności filmowe 
~ 
c: 
(Jl 
N 
:i> 

Początek codz1 og. 4 30 pp. w soboty niedziele 
l ówięta o g. l pp 

Ceny wszystkich miejlic ną. pierwsze seanse 58,11' 

Doborowa orkiestra pod kier. 
A. RICHTERA 

Pamiętajmy o potrzebach 

Straży Ogniowej . 
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ROZRYWKA i ODPOCZYNEK PO PRACY 

~~IB . ..:.:..~.~Q_:.~_„!Y.!QQ~JS~::-~~QJ.Q. 
T E A T R Y OSTATNIE POWTóRZENIE „KOPCIUSZKA" „Ojciec" z dyr. K. Adwentowiczem w roli tytu-

po cenach najniższych. łowej, oraz p. I. Horecką w roli Laury. Dalszą 
teatr Kameralny: - ,,Która to była• 
Teatr Miejski: - Ojciec. 
teatr PopU!arny: - Kocioł czarownicy. 

CO GRAJĄ W KINACH 
Bajka: - Błękitny walc. 
Capitol: - Asfalt. 
Casmo: -.. Panienka z objektywem. 
Corso: - Pod sztandarem bezprawia. 
Czary: - Szlakiem złota. 
~ra: - Rapsotlja węgierska. 
~rand-Kino: - Grzecny ojców. 
Luna: - .,Arka Noego" 
!Mimoza: - Przedziwne kłamstwo Niny Pietrów 
uy. 
Odeon: - Człowiek. który kręci. 
Przedwiośnie: - Ostatni syn. 
Palace: - Grzech p;ęknej kobiety. 
Resursa: - Jad poKusy miłosnej. 
Raj: - Chata wuja 'l'oma. 
Słońce: - Czerwony błazen. 
Syrena: - Szczur hotelowy. 
Splendid: - SpiewaJący btazen. 
Spółdzielnia: - Mocny człowiek. 
Uciecha: - Siódmy cud świata. 
Venus: - Krwawa banda. 
W~ewil: - Człowiek, który kręci. 
Zachęta: - Motyl brukowy. 

-0--

TEATR POPULARNY. 
Ogrodowa 18. 

Obniżenie cen biletów w Teatru Popularnym 

Wobec ciężkiej sytuacJt gospodarczt~j Lodt.'! 
Kierownictwo Teatru Popularnego pragnąc u
możliwić szerszej publiczności uczęszczanie 
do teatru obniża ceny biletów: które odtąd wy
noszą: od 50 gr. do 1 zł. na przedstawienia dla 
związków robotniczych (poniedziałki, wtorki) a 
od '15 gr. do 3 zł. na wszystkie inne przedsta
wienia 

.,KOCIOŁ CZAROWNICY". 
J>.ziś, środa, czwartek i plątek cieszący slę 

niesłabnącem powodzeniem interesujący melo
dramat z rosyjskiego „Kocioł czarownicy" w 
dcskonałem wykonaniu Z. Kozłowskiej, E. Wa
czyńskiej, M. Biskupskiej, WŁ Matuszkiewicza. 
Wl. Staszewskiego i T. Warchałowskiego i reż. 
L. Zbuckim. 

W sobotę premjera przekomicznej trzyakto
nej krotochw~li M. Kratza „Zażarty automobi
)ista" czyli „300 kilometrów na godzinę" w re
iyserji St. Dębicza. 

Supersensacja Super1e111acja 

ZLAKIEM 
EZŁOTAE ........ ..„ ..... 
Niebywały dramat sensacyjno-cowboy

ski w 10 aktach 

W roli głównej: 

• •• 
-~.' ~._._· _ .. _.~_;__ 

ulubieniec narodów 
król cowbyów 

Wll.LllAĄ 
DE$ĄOllD 

Po.cz. o 4 pp., w sob. i niedz. o 12 

Na 1-szy seans ~s.zystkie 50 
m1e1sca po 

Najstarsze muzeum na świecie 

Wobec licznych zgłoszeń publiczności kie- obsadę tworzą: Niedźwiecka, Trembińska, Krze 
rownictwo Teatru Popularnego wystawi raz mieński, Dębowicz, Dąbrowski. Jutro ceny p-0-
jeszcze (bezwzględnie ostatni) barwne i ferjo- oularne. 

I wo ujęte widowisko dla dzieci „Kopciuszek" w 
sobotę o godz. 4 popoł. Ceny miejsc od 50 gr. 
do 1,50 przyczem osoba kupująca jeden bilet 
może wprowa-lzić jedno dziecko do lat 7-miu 
bezpłatnie 

TEATR KAMERALNY, 
Traugutta 1. 

KTóRA TO BYLA? 
Dziś, środa i jutro ostatnie powtórzenia lek

kiej komedji buduarowej A. Bibesco „Która to 
była" z Faleńską, Z. Marcinowską, W. Paczków
ną i Wł. Ziembii1skim. 

W najbliższych dniach premjera świetnej 
komedji popularnego autora francuskiego Ver
neuila „Pani Vidal ma kochanka" w reżyserji 
Wł. Ziembińskiego. Popisową rolę główną od
tworzy p. Relewicz - Ziembińska E. Pietkie
wicza. 

TEATR MIEJSKL 
„OJCIEC". 

z dyr. Adwentowiczem. 
Dziś we środę i jutro we czwartek o 

godzinie 8.30 wieczorem sztuka A. Strindberga 

f eałr Popularny 

REWJA DZIECINNA. 
W niedzielę dnia 26 b. m. o godzinie 12 w 

południe odbędzie się pierwsza, wielka rewja 
dziecinna w Łodzi K. Tatarkiewicza, i Z. Biało
stockiego. Na bogaty program złożą się: barwne 
tańce, śpiewy, gry z udziałem widowni, poda
runki dla najgrzeczniejszych dzieci i t. d. Sen
sacją będzie występ fenomenalnej Brońci, zna
nej już publiczności łódzkiej. 

Bilety do nabycia w kasie zamawiań Piotr
kowska 74 (tel. 16400) od 10 rano do 7 wieczo
rem bez przerwy. 

„ODEON" i „WODEWIL• 
„CZŁOWIEK, KTóRY KR.fCJ.„• 

z BUSTER KEATON'EM w ROLI GŁóWNEJ. 
„Cała Łódź powinna to widzieć". W tych kil· 

ku słowach można się streścić o wyświetlanym o· 
becnie w kinach „Odeon" i „W odewil" obrazie p. t. 
„Człowiek, k!óry kreci ...• " :& Buster Keatonem w 
roli głównej. 

Dotychczas do najlepnei kreacji Keatona zali· 
czano film p. t. ,,Bokser", lecz :: chwik, ukazania 

KOCIOŁ CZA OWNICY 
Najstarszem muzeum na całym świecie Autorem frapującej tej sztuki jest i zaciekawienie .. Do pełnego zaś powodze-

poszczycić może się miasto Nara, dawna utalentowruny pisarz rosyjski, Włodzi- nia melodramatu tego przyczyniła się 
stolica Japonji. Wedle zachowanych doku mienz Ge, z zawodu aktor. Szczegół ten walnie, pomysłowa i rzetelna reżyserja 
mentów, założone zostało muzeum to w ro jest ważny. Albowiem Ge, jako artysta Leopolda Zbuckiego, oraz pierwszor-Lędna 
ku 750, a więc 1280 lat temu. W salach teatralny, jest doskonale wtajemniczo- gra całego zespołu. 

sił} u srebrnym ekranie wyświetlanego obecnie ' 
„Odeonie" i „W odewilu" obrc;.z;u poprzedni poszedł 
w sapomnienie, a = obecnym obrazem nie można go 
absolutnie porównać, gdyż pod każdym względem 
stoi on wyżej od ,,Boksera". 

Komedia ta składa się = szeregu niewidzU. 
nych dotychczas powikłań i tricków, wśród laó
rych :i:e stoickim spokojem kreci i kreci sic Buster. 
Łódź takiej komedii nie widziała i nie wiadomo, 
czy coś podobnego ujrzy. Partnerką Buster'a łeal 
słodka Marcelina DaY.. 

CO USŁYSZYMY DZIS 
PRZEZ RADJO 

PROGRAM W ARSZA WSKlo 
22 stycznia. 

11,58 - 12,05 - Sygnał czasu z Warszawski& 
go Obserwatorjum Astronomicznego. lk;. 
naj z Wieży Marjackiej w Krakowie. 

12,05 - 13,10 - Muzyka z płyt gramofonoo. 
wych. 

13,10 - Komunikat meteorologiczny. 
,iO - 15,00 - Przerwa. 

15,00 - h,..,, unikat gospodarczy~ 
,20 - 15,45 - Przerwa. 

15,45 - Komunikat harcerski. 
16,15 - Program dla dzieci z Krakowa. Poga. 

danka pod tyt. „Baśń dziecka duńskiego" f 
ilustracja muzyczna. 

16,45 - 17,15 - Najpiękniejszy głos świata -
feljeton o Carusie ilustrowany płytami -
wygł. p. Feliks Lubi11ski. 

17,15 - „Z dziejów powstania styczniowego" -
wygł. prof. Henryk Mościcki. 

7 ,<15 - Lekka muzyka wiedeńska w wyk. Ol' 
kiestry P. R. pod dyr. Bronisława Wolf· 
st.a.la. 

18,45 - Rozmaitości. 
19,10 - .,Skrzynka pocztowa rolnicza" kore9- · 

p-0ndencję bieżącą omówi inż. Wacław Taz.. 
kowski. Giełda rolnicza. 

19,25 - Echa Konkursu radjowego - celniej
sze odpowiedzi odczytu i wyniki konkursu o
mówi kierownik Wydz. Propagandy P. R. p. 
Wacław Frenkiel. 

19,58 - 20,00 - Sygnał czasu z Warszawskie
go Obserwatorjum Astronomicznego. 

20,00 - Feljeton p. t. „Moje wspomnienie o Ma
tejce" - wygł. prof. W. Wodzinowski. 

20,30 - Koncert wieczorny. Recital Hansa 
Neemanna, "irtuoza na lutni. W programie 
utwory oryg-inalne z 18 wieku. 

l,00 - Kwadrans literacki. Fragment z powie
ści Marji !fodz;€wic:r.ówny p. t. „Lato leś
nych ludzi" 

21,35 - Koncert popularny w wyk. orkiesU,, 
P. R. pod dyr. Józefa Ozim.ińskiego. 

~2,00 - Feljeton p. St. Miłkowskiego p. i. 
„Wieś chińska". 

22,15 - Komunikaty: meteorologiczny, policyj
ny, sportowy. 

22,35 - Komunikaty Polskiej Agencji Tele
graficznej (PAT). 

:3,00 - 24,00 Muzyka taneczna z sali Malino
wej „B:ristol". Orkiestra Artura Golda i Je
rzego Peterburskiego. 

Szampański!. komedja, pełna beJtros
kiego humoru 

Nad program i , ' .„ -~-!:--4 • 

Wybitny arty~ta Stef an Jaracz 
acen polskich 

w filmie p. t. 

ói li " 
muzealnych zgromadzone są głównie naj- ny w arkana sztuki scenicznej. Stąd i u- Artyści stworzyli całą galerję soczy-
starsze zabytki sztuki 1·apońskie1·, które twory jego - aczkolwiek nie zamykają stych i plastycmych postaci, tętniących Proces beatyfikacyjny 

w sobie szczególniejszej wartości lite- życiem i prawdą. Prym w tym wyścigu h d • •k 
iebrane zostały jednak przed rokiem 750. ra.ckiej, _ posia.dają te wszystkie walo- o lepsze dzierżył Leopold Zbucki jako ka- świątobliwyc zienni arzy 
Od tej pory nie powiększano już bowiem ry sceniczne, jakie czynią sztukę intere- pitalny żebrak Owsianko. W dniu 10 b. m., święta Kongregacja 
i:upełnie zbiorów muzealnych. sują.cą i tr-Lymająeą uwagę widza w sta- Również rasowa artystka Iza Kozłow- obrządków przystąpiła do studjowania 

łem napl.ęci·u s1·- "nalazła w ...,.i.uce teJ· dla swego bo- wstępu do procesu beatyfikacyi·neboo i kil· 
Charakterystycznem jest, iż na1·starsze · lU:I. " • =~ Dobre zalety te ma również i jego gatego talentu pierwszorzędne pole do nonizacyjnego Philiberta Vrau i Kamila 
mzeum otwierane jest tylko raz do ro- czteroaktówka „Kocioł czarownicy". Jest popisu. feron - Vrau, przemysłowców z półnornej 
w święto „zakwitania wiśni" i wów- t.o dram.at dumy ludzkiej, tragedja in- Pełna wyrazu szczerości i siły była Francji, zmarłych na krótko przed wojną., 
jest ono przez jeden daień dost~pne tryg i fatalności _ nad które.mi unosi M. Biskupska (matka). którzy założyli uniwersytet katolicki w Lil' 
mbliczności. Otwarciu muzeum towa- się jednak jamia zorza: uczucie sz.czerej Młodzi ąrtyści nie pozostali w tyle za le, przyczynili się do organizowania kon
;ą charakterystyczne uroczystości, do miłości dwojga młodych, które ochroni starymi, E. Waczyńska. (Ksenia) i pięk- gresów eucharystycznych we Francji 1 do-

ich od ostatecznej katastrofy. nie uzdolniony Wł. Staszewski (porucz- konali całego szeregu innych dzieł miło-
ch między innemi należy również tra- „Kocioł czarownicy" dzięki swej wart nik), a dalej Warchałowski (sędzia) i sierdzia. Ojciec św. Benedykt XV nazy· 
na kontrola zabytków m. uzealeych ko toczącej się akcji, sentymentowi, u-[Matuszkiewicz (rewirowy) wstępnym wał ich „świętymi w surdutach". 
~q komisję rząclowie stawicmym komplikacjom i barwnej tre- bojem zdobyli pełne uzna.nie publiczności Obaj założy.ciele uniwersytetu byli 

- )o e 'łlśai wzbudzał na wid<>wni ogólne na.pi~ci.e dla siebie - i dla sztuki. ł dziennikarzami i znany1ai publicystami. 
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ICl•O • TEATllł 

ESU 
UL. ICiLliil•IEGO 12J 

Dziś dni następnych I • I 

PocZl\tek seansów w dni powszednie o godz. 
- 5,20, 7„15 i 9; w dni świąteczne 

angielki, przeżywającej w stolicy Węgier pierwszy romans miłosny 

W rolach głównych 

PAWII& lłYCHT Ił 
. WAlłWICK WAlłD 

EWA GlłEY 
o godz. 3. 5, 7 i 9 

Następny program : Zapomniane twarze 

8 kL G• • w· •mnazJum 1eczorowe 
DLA DOROSŁYCH 

A• WIElłZBIClglEGO 
w ŁODZI, Piotrkowska 85 Wielki wybór wózków dziecinnych 

krajowych zagranicznych łóżek me· 
talowych; wyżymaczki amerykańskie, 
materae6 wyściełane oraz materace 
sprężenowe hygieniczne „Patent" do 
meblowych łóżekp odług miary nabyć 
można najtaniej i na najdogod• 
niejszych warunkach w fabry· 
cznych składzie 

Zapisy kandydatów na II półrocze przyjmuje 
sekretarjat gimnazjum codziennie od 7 do 9 -Mecz. 

Nauka codziellllie od godz. 7 wieczoorem. 
Początek II półrocza 1 lutego b. r. 584 

Czesne 20.- zł. miesi~canie 

nDOBROPOL" 

• 
Poradnia 

Wenerologiczna 
Lekarzy Specjalistów 
ul. Zawadzka Nr. 1 

lzynna od 8 rano do 9 wiecz. 
w niedziele i święta 9 - 2 pp. 
od 11 -12 i 2 - 3 pp. przyj-

muje kobieta lekarz 
'eczenie chorób wenerycznych 
moczopłciowych i skórnych 

Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper 

Konsultacje z neurologiem 
i urologiem 

Gabinet Swiatło·Lec7niczy 
Kosmetyka lekarska 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet 

513 PORADA 3 zł. 
11Dum.:::lfill•lllllB:ilmll&mEli&'illlll 

Choroby skórne i wener. 
ul. Nawrot 2. l'el.179-89 

/)o 10 r. i 4-8 w. Dla pań specjalne 
god~ 3-5 po poł., w nieqz; od 11-2 pp 
Dla niezamożnych ceny lecznic 512 

DOKTOR Med. 

wo& ow~smc1 
Cegielniana 25 tel.125·67 

Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 511 

~ZENifi ŚWIATŁEM (lampił kw ar· 
aową). Badanie krwi i wydzielin. 

Pnyjmuje o<l g41;i;. 8-2, i 6-9 pp. 
w niedziele i święta 9-1 

Qla pań od 5-6 eddzielna poczekalnia 

ł.6dź Piotrkowska 73 
w podwórzu, tel. 1-58-61 510 

Dr. med. 
J. SADOKIERSKI 

stomatolog 
chirurgja szc.zęk, jamy 

ustnej i plastyka 
regulacja zębów 
rentgenodiagnostyka 

Piotrkowska 164 
Tel. 1-27-83 545 

.• ~SZEWCY ... 
Skóry-Hurt i Detal 
(apecjalność : detaliczna sprzedaż 

zelówek trwałych na wodę) 

poleca: 

Spółka Szewców 
Piotrkowska 79 

tel. 1.58-38 56 

HALLO! 
Hallo! Dzwoń tel. 163.-30 „Pogotowie 
krawieckie Kiersza" Zeromskiego 91, 
sklep narożny. Momentelnie odświeża 
garnitur za zł. 3.-. snknię za zł.2.80-
palto za zł. 3.-, łącznie z odebraniem 
i odesłaniem. Expressem pierze, farbu
je, przerabia, nicuje, sztucznie ceruje. 
Farbujemy i pierzemy futra sposobem 
lipskim. 557 

\ Różne \ 

Lokal 
na warsztat odstą
pię w śródmieściu, 
Oferty do Redakcji 
pod „Lokal", 

456 

Zakład fryzjerski 
spr:i:edam bar

dzo tanio w dużem 
mieście, informacji 
udziela Pachowski 
Przędzalniana 86 

462 

Potrzebni 
zdolni czeladnicy 
stolarscy zgłaszać 
si« Głowackiego 5 
stolarnia 460 

Do odstąpienia 
2 pokoję z kuch 

nią b. tanio Kon-
stantynowska 77 
wiadomość u dozor• 
cy 587 

Sprzedam 
trz1 domki na roz
biórkę! proszę korzy 
stać z taniej okazji 
Tamże okna nowe 
inspektowe najta
niej do kupienia 
Sierakowskiego 93 

Teatr świetlny 579 Dziś i dni następnych 
• 

I 

KINO-TEATR 

PA ACE 
Plob-kowaka 108. 

Dziś i dni następnych!!! 539 

dwa szlagiery w podwójnym programie 
I 

GlłZECH 
pięknej kobiety 

(OSTATNIA MASKA) 
Z cyklu Niepotrzebny człowiek 
Wielka trag·edja kochającego męża, 
który dla szczęścia swej Żony zataja 

listnienie własnej osoby 
W rolach głównych 

MarcelaAlbani, Józef Rowenski 
Walter Rilla 

II 

amerykański Pat i Patachon 
lłlFF i llAFF 

jako DETEKTYWI 
Początek seansów o godz. 4_ :pp„ w 
sobot~ i nied;i;. o 12 w poł. Na pier
wszy seans wszystkie miejsca od 75 gr. 

Muzyka M. Lidauera. 

Do akt. Nr. 2765/1929 r. 
OGLOSZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lodzi, JAN RZY. 
MOWSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy Sien· 
kiewicza Nr. 67, na zasadzie art. 1030 U. P • C. 
ogłasza, że w dniu 30 stycznia 1930 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. ŻerQmskiego Nr. 73, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu puhlicznego ru· 
chomości, należących do firmy: ,,Szulc Edward i 
S-ka" i składających się z 2-ch maszyn do wyro· 
bu tektury, oszacowanych na sumę zł, 900. 
Lódź, dnia 9 stycznia 1930 r. 

Komornik: JAN RZYMOWSKI. 

Do akL Nr. 879/1929 r. 
O GL O SZENIE 

Komornik 10 rewiru Sądu Grodzkiego w Łodzi, 
STANISŁAW STOPCZYŃSKI, zamieszkały przy ul. 
ll·go Listopada Nr. 51, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 31 stycznia 1930 roku od godz. 
10-ej rano w Łodzi, przy ul. Aleksandrowskiej Nr. 87, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru· 
chomości, należących do Jana Koksa i składających 
się z kasy ogniotrwałej i innych przedmiotów O· 

szacowanych na sumę zł. 7 ,450. 
Lódź, dnia 18 stycznia 1930 r. 

Komornik: STANISŁAW STOPCZYŃSKI. 

Do akt. Nr. 2892/1929 r. 
O GL O SZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi I rewiru 
LEONARD NABOROWSKI, zam. w Lodzi, przy ul. 
Głównej 17, na zaeadzie art. 1030 Ust. Post. Cy'!' 
ogłasza, że w dniu 19 lutego 1930 roku od godziny 
IO.ej rano w Łodzi, przy ul. Napiórkowskiego Nr. 47, 
odbędzie się sprzedaż przez licytację ruchomości, 
należących do Estery W agman, składających się z 
mebli, ocenionych na sumę 345 zł. 
Łódź, dnia 17 stycznia 1930 r. 

Komornik LEONARp NABOROWSKI 

1-szy dźwiękowy Kinoteatr w Łodzi 

IPL 
29. NARUTOWICZA 20 

Ostatnie dni 

AL IOLI 
w rewelacyjnym arcydziele 

Spiewający 
Błazen 

PONADTO 
1) ABE L YMANN 

z swoją orkiestrą jazz. bandową 

2) Łowiectwo w Polsce . / 
Dziś 3 seanse, o godz. 

5.45, S i 1.0 wiecz. 
Ceny miejsr. na wszystkie se

anse zł. 1, 2, 3, 

Do akt. Nr. 2193/1929 r. 
O GŁ. O SZENIE 

Komornik 10 rewiru Sądu Grodzkiego w t~ 
STANISŁAW STOPCZYŃSKI, zamieszkały przy 
11-go Listopada Nr. 51, na zasadzie art. 1030 U. P. CJ 
ogłasza, że w dniu 31 stycznia 1930 roku od godsJ 
10-ej rano w Lodzi, przy ul. Zgierskiej Nr. 121J 
odbędzie się sprzedaż z przetargu puhlicznego ro-: 
chomości, należących do Dominjum ,,Juljanow" w~ 
Juljusz Heinzel i składających się z 4ch krÓll§ 
holenderskich, oszacowanych na sumę zł. 1,200, j 
Łódź, dnia 18 stycznia 1930 r. 

Komornik: STANISŁAW STOPczyŃSKA 
-~~~~~~~~~~~~~~ .................. ~; 

Do akL Nr. 2582/1929 r. 
OGŁOSZENIE 

Komornik 10 rewiru Sądu Grodzkiego w ł':odzfł 
STANISŁAW STOPCzyŃSKl, zamieszkały przy u1l 
11-go Listopada Nr. 51, na zaęadzic art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 31 stycznia 1930 roku od godz.i 
lO·ej rano w Lodzi, przy ul. Rajtera Nr. sq 
odbędzie się sprzedaż z przetargu puhlicznego ~ 
chomości, należących do firmy: „Teodor Ryszar~ 
Biderman, Izrael Lejbuś Krakowski i S-ka" właśc.( 
Teodor Ryszard Biderman, Josek Zalcman. Izrael 
Lejbnś Krakowski i składających się z prasy dcl 
prasowania towarów, oszacowanych na sum~ zł~ 
tych 1,800. 
Łódź, dnia 18 stycznia 1930 r. 

Komornik: STANISŁAW STOPCzyŃ~ 

Pamiętajmy o potrzebach 

Straży Ogniowej 

Dziś i dni następnych 

,,PRZEDWIOSNIE" Monumentalny film wojenny wytwórni Fox, malujący w całej grozie straszną zawieruchę wojenną i wiernie oddający Łragedję zbolałych 
serc matczynych p. t. 

Żeromskiego 74-76 
dojazd trąmwajami 5, 6, 8. 9 i 16 cie rogu 

Zeromskiego i Kopernika 

Ceny m1e1sc: 1-1 zł., II-75 gr. i 111-50 gr. 
Początek o godz. 4 pp., w soboty i nie· 

· dziele o godz. 2 pp. 

. Pierwszorzędny zespół muzyczny 

_ ..•. _ ~=- x-ow. Rzem. ·..Res~ 

,, 
W rolach głównych 

największa tragiczka 
swiata MARGARET MANN oraz Charles Morton, James Hall 

i książ~ Leopold Habsburg 

O~o w drukarni włunej. Pi~trkoweka 16. Redaktor odQ_ów,:. Adam .żuczkiewłct: · 


